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PODZIĘKOWANIE.
W szystkim  tym, którzy  oddali ostatnią przysługą ! odprow a­

dzili na mi a: see wiecznego spoczynku drogie nam - zw łoki męża 

i ojca naszego ł»

śp, Anglista Swls&rsklego
a w  szczególności ?s. d o w a li ,  Cechowi fryzjerskiem u, oraz wszy­
stkim kolegom i szerokim rzeszom znajomych, składamy tą  drogą  

serdeczne „Bóg Zapiać" ,  ,  .  4r. iw_
l 0 o a 3 c ó r k a  1 s y n .
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Samochody o- 
sobows i tak­
sówki udosko­
nalone i silnie bu 
dowane, naj­
nowsze piękne 
modele (jednoli­

te limuzyny),

ZŁ

zużywające tyl­
ko 8 litrów ben* 
zyny ne 100 k i­
lometrów do­
starczamy po 
wyjątkowo przy 
stępnych cenach.

n a ! n o  w s i a j  k o n s i r u jk c ] 1 3
p r z e n o ś n e  i 2 -ko Iow e

Syśf. J U Ł  HOtECaK"

Przy wpłacla Zł. 1008. wrgl. Zł. 1593. kaidy mata o»?iy 
mafi natychmiast samochód kompletnie w yp ocony na 
spłaty w ciągu pełnych 24 miesięcy. Własne w* r**w iy  

w kraju i częld zamienne do dyspozycji i

Rspriientacja i biuro sprzedaży AUTO „ZBR9JQVKJF
na W ojewództwo Kieleckie

w Sosnowcu, uL Dęblińska nr. T. Tsl. R?“ 
Ofertv na żadanle! Oferty na żądanie 1

ggtxom - i M M B M M —
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• ■‘iifr’'-...

m i

y s m M

y ia iife i#5! V;,::

VI '-.tf &•**«??' ’■
—..„'"-"iśŁii.;
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Zalety Jegoi
Wywoływanie szybkie na sucho bez kurczenia się 

papieru. Kopje odrazu pozytywne.
PRZEDSTAWICIELSTWO

Fabryka Przetworów Chemicznych
„DĄBIE” w Częstochowie.

■ susa ta są a PI

TARTAK, HEBLARNIA 
I FABRYKA SKRZYŃ

0. SAPER i SYN B a sn a w iss , u l. D z ie w lz a  13.
(przecznica ul. Piłsudskiego)

Przyjmuje termfnewa wykonanie wszelkich ząmfiwleft. 
Poleca drzewo opałowa I trociny.

Teleł. Z“15 I 1-15. Te!af- 2"15 § 1”15*m wm ii issi

’■■■■i

wysokociśnieniowe o w y d a jn o ś c i' 
000,1Q00,1200,1800 do 1800 litrów na minutą

destsreza natyelimlast

m m k i m  r e p r e z e n t a c ia  m  p o ls k ę
I CiiITRALNE BIURO SPRZEDAŻY MOTORÓWEK 

POŻARNICZYCH! sy s t JNŻ. HOLEC£KM
¥i Sosnowcu, u!. Dolillóska Nr. 7. Telsf. Hr. 133.

Oferty na żądaulal Oferty m  fcątSanie!

1
s
li*

Detaliczny Skład -Towarów
Kolonjalno - Spożywczych

T - W a  „ d  U  J 4 T E M  A L  A
Sosnowiec, ul. 3 -g o  M a ja  6.

Solidne i tanie źródło zakupu towarów spożyw czych , 
kolonjalnych, wyrobów cukierniczych, czekolady, owocow 

— i różnych wędlin. —
Towary doskObtila. Obsługa ssybKa.
— Zlecenia telefoniczne wykonuje się niezwłocznie. — 

Telefony S4a 13-5J I S-C5.
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Bezśita
B SXSYTUACJA POLITYCZNA  

ZMIAN.
WARSZAWA, 14. 12. (wŁ) W 

sytuacji politycznej nie zaszły ś&d 
jue zmiany.

P. prezydent Rzplitej nie odbył 
dzisiaj żadnych konferencyj. Kau- 
eełarja cywilna rozesłać ma zapro- 
sz-nia na wspólną konferencję a p. 
prezydenta, która odbędzie się w; 
poniedziałek lub wtorek z udziałem 
przedstawicieli ze świata póiityoz- 
r> ero i klubów parlamentarnych.
K O N F E R E N C J A  M A R S Z A Ł K A  

P IŁ S U D S K IE G O
Z PROF. BARTLEM.•

Prof. Bartel odbył dziś rozmowy 
$ członkami poprzecLoicgo i obecne­
go gabinetu.

O godz. 1 popol. prof. Bartel u- 
dał się do Belwederu, gdzie złożył 
dłuższą wizytę marszałkowi Piłsud 
gkiemu, z którym konferował na te 
m at obecnego przesilenia.

CHĘCI „CEN TRO LEW U ".
„Centrolew1*, który zdecydował 

się po tygodniowym namyśle na u- 
Iwo/rzenie rządu parlamentarnego 
&ie może liczyć na zdecydowaną 
większość w sejmie.

Liczy on bowiem, wraz z popie­
rającą go endencją 20G głosów, a do 

"większości potrzeba mu conajmniej 
H2"ó głosy.

Na głosy mniejszości narodo­
wych „Centrolew** liczyć nie może, 
gdyż wysunięte przez mniejszość 
postulaty w żadnym wypadku nie 
sostałyby przyjęte przez „Centro­
lew".

Chęć tworzenia zatem rządu pa- 
J-laru en taniego pozostanie prawdo­
podobnie w sferze marzeń opozy­
cyjnych, rozbijających się o smętną 
rzeczywistość.

STRASZNE PRZEBUDZENIE  
SIĘ W  GROBIE.

KATOWICE, 14. 12. Z powodu 
sprzedaży majątku Rybnej, zwłoki 
zmarłych właścicieli majątku mia- 

*ły być przeniesiono do grobowca ro­
dzinnego w innej miejscowości.

Gdy w obecności przedstawicieli 
.władz otworzono grób, okazało eię, 
że dolne deski trumny zmarłego 
"właściciela, rotmistrza Koszyckiego 
były -wyłamane, zwłoki zaś łeż&iy 
twarzą na dół i z wyciągniętemi rę­
kami. Ponieważ nie było śladu gra­
bieży, istnieje przypuszczenie, ża 
Koszycki został pochowany w  I r  
targu x obudził się w trumnie.

PIORUNY I ŚNIEGI 
W NIEMCZECH,

BERLIN, 14. 12. W rozmaitych 
okolicach Niemiec zanotowano wezo 
raj gwałto-wne burze. Miasta nad 
jeziorem Bodeńskiem pozbawione 
zostały światła, wskutek zniszcze­
nia przewodników.

W górach Olbrzymich spadły 
obfite śniegi, utrudniające komuni­
kację.

DEFRAUDACJA 200 TYS. ZŁ.
w warszawskiej kasie chorych.
WARSZAWA, 14. 12. (wL)

,/ńj aresztowany został mkaaant 
warszawskiej kasy chorych, Fran­
ciszek Kwiatkowski, który 
kilka lat dopuszczał się systema­
tycznych defraudacji.

Inkasując pieniądze, wpisywał 
on na grzbietach kwitów mniejsza 
sumy i w ten sposób zdefraudował 
ekoło 200.000 zł.

Wczoraj jeszcze podjął z elek­
trowni miejskiej 35.000 zł. i przed 
dworcem kolejowym został areszto­
wany.

i niemoc opozycji sejmowej.
R O Z W IĄ Z A N IE  S E J M U  Z A  

K IL K A  T Y G O D N I?

W  kolach politycznych cznr&s mę 
śelej mówi się o ewentualnych no­
wych wyborach- Jako  jedieu ss do- 
wrtdów, zmierzających k a  tesra sui 
być wygłoszona dzisiaj m an a jac ja  
prem iera Świt&Iskiego w Pliharsno- 
n ji W arszawskiej, w której prem-

f'er ponownie stwierdził bezaiię per 
amen tu. Z tych też względów 

sejm ma być rozwiązany za kitka 
tygodni, aby można było termin

konstytucyjny wyborów pr
b» koniec kwietnia lub początek
ntaja.

Gdyby to istotnie nastąpiło, ho- 
4źet załatwiony by sogtał w  bra;da: 
tóa rsądowem, rząd zaś aetfc.Ąky 
mą a nowym parlamentem dcp..-3 rs 
.w listopadzie przyszłego roku."

.W ten sposób obóz pom&joary 
zyskałby rok czasu dla pjr».-.p/w 
iu m a  szeregu zmian, lierąe h i  ma- 
Ł<iwogć utworzenia w rumyvn 
sni# zdecydowanej więksŁuska jasą*' 
tłowej.

i s c j a l l s t y c z n y  p o s e ł  n a  s e p  R z g
oddal© Mmmcom Pomorze I

Publiczny występ p . Glotkosza w Berlinie.

*» 6.
s s *aa a

Na specjalna zapracował® e I©» 
nileekisj organizacji • stestwsefcfe| d is  
popierania lig i narodów pray by £1 ć* 
B erlina poseł »otjalistyeaaj .  
tarnow skiego Adara Cio&aaz, k tfejr wy 
giusl! re ic ra t na tem at asey I
ftiS-S. •

Ponieważ na ten wieczór (łysk J a j  
„przyjaciół Ijgi narodów* śia. &&gre»ót 
przedstawicieli p rasy  peiakfcaj. a  takśs 
ponieważ poseł Ciołkcss b»«s a is  ■««> 
żal za stosowne nawiązać k sa  Jak iś, sa l 
% polskimi dzienulkarzaml, sssl jsseel*. 
stwem ^przeto sprawozdania s  j-a-ra « i  
czytu maiijtny eprzeć na d s o k i M i  pł 
ssia  najbardziej zbliiinnesro do 9. CŁaf 
kosza, a wiec na dziennika see ja ik iyes 
nym  „Abend". ,

Sprawozdanie organa aacfalldye®-" 
nago zawiera tak niesłychanie ^asaaa' 
liczne s n n s f i y  re le ra ta  9. Cia&awa, 
i i  wprost trudno uwierzyś, ażs-fey jpsssdł 
na sejm Rzeczypospolitej JPsdakfeJ 
mógł je wypowiedzieć i da tego w Ssr- 
linia.

I ck done-sł „Afcend", Clolkona edwiad
cr.yl-. iż pnsyezyną na prężenia ■teaesknt 
polsko - Biemieekieh są trsy  n&atępoją 
es fakty:

Istsśeaio polskjego „keryt®rsa“ f11$, 
upośledzenie mniejszości HisaaiseM^i w, 
Polsce i wojna celna (1).

Co się tyezy owego Jksrytcares”* ta  
pos. Ciał kosz według sprawfessLada 
^Abeadii" oświadczył, iż kwcKja

Jeat polakom krakowsklsa (1) SarSfc* 
lesla. Są (pałacy krakowscy — 
b-urasp.) bardziej sk loaaf t*f|, s ? ś 4  
fcii redaey, isieezkająey feihhaj *rwaru 
N k ask e , przyznać dobrowaiwt*, te  i:.?  
fefhy © wielo Lepiej (fil), gdy*? PtósMSi' 
Eiyr^wiiioiso dostęp da motzt S»fe* #r*35s 
Ka«-aia państwa polskiemu sawsrssss* 
saećsi I!) ma tem terytorium".

wywody pos. Clcdkosza s ’a xssittaw 
Jednak przychylnega 

w^ród Niemców. Szereg n h n tw  ser* 
ssSsdkieh podkreślił w dyskusji, hi im*-i 
saa przyznanie Niemcom 
sis wystarcza, ż® takie eddbdtek-ua* 
SJaśaka od Niemiec, oraz preasŁadsa-, •* 
eśs aiemeów w Polsce j«̂ st perw&Śmss,- 
OT’y-: rkesla polsko - niesnkdklah aś#>- •
SBE.&ÓW.

Ni* wiemy, asy 9 . Cłołkeza
tóel soś 9 prześladowania pai>-k!̂ j 
ssisiif-jezośei w NlemezeeJi, eras © prejnt" 
igaadsi® rcvrizjeaistycznej prasy suk»- 
*ai®tJdej w stotiusku da grasic P®Łwcj, 
id Isfatnośgi różnych ^Vaikstfeas^dw" I 
JO&tUaatsbnedew", irteay  nstemtes^ 
e® « lakiem wystąpieMu 9. CtókaKita 
perayśłą polscy".

O jl« slowe referen ta €Sełk«ma r x  
sta ły  przez organ socjalistyczny gass; 
kres-ssne, powinno to byó aasssską,

prewaJisą ekstratnry aocjsltstd^r. 
g^Akieh, chE«.eycii robi® »por«s5zmij!» 
ed-a” k Nisasoasai aa własną łąką.

O C 1 E
nie bedz ie  C! 
Samochodowa

grozić, ieśli zostaniesz szoferem. Najlepsza SskoSa
Inl. iClssfear, Sasnewiec, Warszawska 22 szkoli sa

pierwszorzędnych re-howców,
Diugroferminowc piaty ratass! po ukończenia kursu.

m si& m sj;, 
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1 4 -go  EG O N  PE T H I 
$6 -1 0  HENRI MAKTEAU 
19 go ADA SARI

A U D Y C ie  Ś W IĄ T E C Z N E  
I w ie le  in n y c h  s e n s a c y j ­
n y c h  s u a y c j i .

R A D  J O
5 © < K K K K > 0 0 < K K K ł« f l

o N aczynia aium infow s 8
i  e m a f i o w a n e
— w y re b a  fabryki —

e  h S w i a b w M " ,  H .  L  a .  i i .
0  S p . A k c .
*4 psi asa hurtewo tfełasl E a a y ^
§ kjcheufiyeh
| i.STROCHLię
a  Eifdzuł, M słaetew sk is^a  £4.
Q Tel. 3-15 i 5-43.
& 0  S3> 0 ^ 3 0 0  O Q O O

a a lj^ ę k n ie S sz y
p o d a r e k  n a OWIAZO!

8k ład  Materiałów |  
P i ś n i i e n n y c h  I

B s r e s z k o  1
|  Sędzin, Małachowskiego fi. i
t  Telefon 7-29.
T Posiada na skladde wybór rsatsrja- ]? 
^  iów piśmiennyi-ti i rysankowycai; so*- ^  
9  cjziność dostawa do biur i urv^dów. y 
X Przyjmują a!ę lamówienia na druki T 
% i kaięgi 1 uskutecznia si? to l tin s  % 
^  — i ten(©< —

•«» * as, i  t» to-Ct A-& © £ j  'i  ̂  « f» C

i a f a  d n i  w  s e f m i e .
O d c z y t  p , p r s m j e r a  Ś w l t a i -  

s k i e g a .

W czoraj o ^odz. 5 ł pół poooł.
w ygłosił w Filharm onii w arszaw ­
s k i !  na zaproszen ie  posłów  B. B. 
W. 5 ,  odczy t p. prem jer Sw ita l- 
eh? po d  Ty tułem: »Dwa dni w sej-
mie«.

N a w stępie p. prem jer dziękow ał 
licznym  zebranvm  za to, t z  sam  
tytuł odczytu ich nie egistraszył 
bow iem ,pobyt w sejm ie dla ludzi, 
k tórzy być tam  nie m uszą, nie 
p rzedstaw ia  żadnej przyjem ności. N a 
potw ierdzenie tych s łó w  prem jer 

. Ókresia technikę ob rad  sejm u.
P rzechodząc z kolei do w yra­

żo n eg o  przez w iększość sejm ow ą 
votum  nieufności dla rządu. p. Sw i- 
talski stw ierdza, że opozycja m iała 
praw o form alne do  w yrażenia n ie­
ufności, natom iast nie m iała praw a 
m oralnego, gd y ż  nie chce i ni* 
m oże brać na siebie odpow iedzia ł- 
EeścI rządzen ia krajem.

N ajlepszym  dow odem  tego  Je$? 
fakt, że w niosek o  uchw alenie vo» 
tum nieufności nie zo s ta ł poparty  
sn i jednym  zarzutem . Posłow ie , tefe 
zaw sze chętnie zab ierający  g lo s  w 
różnych  spraw ach , tym razem  ula 
atiel: nic do pow iedzenia.

D ebaty  nad  budżetem , k tóre nor-, 
ffialnie trw ały  po  k ilkanaśc ie  di?% 
tym  razem  trw ały  jeden dzień tylto*.

S p ie szo n o  się, aby  w n io sek  a -  
pozycji jaknajprędzej p rzy ją ł formy 
realne.

W czorajszy  kom unikat centro- 
k w n , źe opozycja go tow a jes t b- 
tw orzyć rząd  parlam entarny  
tylko m ydleniem  oczu, bo  przecie! 
supein ie  inaczej mówili o  tem, uda­
jąc  s tę  na konferencje z p. prezy- 
dzfitem Rzplitej.

P . S w ita lsk i 4filej stw ierdza, M. 
©pozycja w yrażając vo tum  nieufno* 
śc i rządow i, p o sz ła  jedynie na  rękę 
tem u w łaśn ie rządow i, w ykazują* 
©słą sw o ją  n ieudolność i dem ago­
gię. O pozycja, k tó ra przez tyle mie­
sięcy  k rzyczała  o  likwidacji rzą­
dów  pom f;jcwyeb, w m iarę zb liża­
n ia  s ię  do  posiedzenia sejmowegoy 
m ięk ła, a dziś po uchw aleniu ju£ 
votum  nieufności p rosi © rząd , któ­
ryby rząd ził p raw orządnie. Z daw a­
ło  się , że  sam o  s ło w o  »fikwidacjfl« 
zaw iera już w so b ie  huk arm at S 
g roźbę  rewolucji.

Jak  śm iesznem  dzisiaj iednaS 
w ydaj* s ię  to  s łow o  »likw idacja«,

W w atce z  grządem  posiew ie  o-- 
pozycyjni szafow ali hojnie w ykrzyk­
nikam i, że s ą  oni -w ysłannikaial 
społeczeństw a, i oni tylko powoł®” 
ni są  do  utrzym ania łączn o śc i m if- 
dzy rządem  a społeczeństw em . Ok«*^ 
zc ło  się jednak  to  zw ykłą bujdą.

T rzeba nie szanow ać spo?eczetl« 
stw a, by je tak  w iecznie ok łam y­
wać, jak  to  czyni opozycja.

P rzech o d ząc  następn ie  do  ulub?® 
nego  konika opozycji, że  rząd  chcą 
walczyć z sejm em , a  nie dąży  de 
w spó łp racy  z  nim  p, prem ier przy­
pom ina, że m arsza łek  P iłsu d sk i p ro ­
ponow ał na m arsza łk a  seim u p. 
prof. B artla, sw eg o  długoterlet­
n iego  przyjaciela i w spółpracow ni­
ka. C hciałby  w ięc m ar. narazić  na 
przykrości p. Bortla, ofiarm ąc m a 
lo  s tanow isko , a  będąc zgóry  prze­
konanym, że z  sejm em  w alczyć tyl­
ko  można? I choć form y pariam en- 
la rn e  wymagają, aby m arszałk iem  
sejm u był członek  najliczn iejszego  
klubu seim ow ego. k an d y d a tu r / pref. 
B artla  nie przyjęto.

W re-zcie p, prem jer p rzy tacza 
jeszcze część odczytu min. Kwiat­
kow skiego  o  koncesjach: jakie p o ­
przednie rządy  udzielały, byle tylko 
był spokój »w rodzinie«. O becny 
rząd  nie Idzie na  d ro g ę  koncesyj 
i nie m a zam iaru  stw arzać  now ych 
pactów  k jnven lów .

W reszó e  p. prem ier podkreśla , 
że uchw alenie votum  nieufności dla 
o b ecn eg o  rządu iesr na lepszym  do­
wodom , że rew izja konstytucji je s t 
konieczna.
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Minister Car a praworządności rządu i sejmu.
Od pewnego czasu ulubionym ko­

nikiem opozycji sejmowej jest kwe- 
stja t. zw. praworządności. Szermo­
wanie tern pojęciem stało się w  sfe  
rack opozycyjnych czerwoną płach­
tą... toreadora w walce z rządem. P. 
m inister Car, uproszony przez jedne 
go z dziennikarzy, poczyni! szereg 
interesujących uwag na tem at pra­
worządności, oświetlając należycie 
'dowolną interpretację prawa przez 
przygodnych i najmniej do tego po­
wołanych zawodowych mącieieli sej 
mowych.

Złe i niedokładne ustawodawstwo, 
będące źródłem ustawicznych różnic 
m iędzy rządem a sejmem stało się 
terenem dowolnych wniosków i do­
wolnych wykładni prawa.

Jako przykład tej absurdalnej 
Wykładni przepisów, minister Car 
przytacza fakt, że np. w  konstytucji 
z 17 marca znajduje się przepis, że 
prezydent Rzplitej zwołuje sejm  i 
senat na sesję zwyczajną „corocz- 
nie“ w październiku. Tymczasem  
sejm zwołany w 1922 r. obradował 
w „permanencjii‘ do maja 1926 r.

Drugi przykład: K onstytucja
marcowa pozostania prawo miano* 
wania i odwoływania rządu wyłącz 
nemu uznaniu prezydenta Rzeczy po 
spolitej. Tymczasem w okresie 
przedmajowym rządy były powoły 
wane przez grupę oligarchiczną, zło 
żoną z przywódców stronnictw, któ­
rzy kierowali się względami partyj- 
nemi, utożsamiając interes partji z 
interesem państwa.

Pod tym  względem rządy poma- 
jowe bez porównania ściślej trzyma 
ją się ram konstytucji.

Po przewrocie majowym i złoże 
niu z urzędu prezydenta Wójcie-' 
chowskiego, władzę objął zgodnie z 
konstytucją marszałek sejmu, Ra­
taj .Zgromadzenie narodowe w y ora­
ło na prezydenta Rzplitej marszał­
ka Piłsudskiego.

Po zrzeczeniu się tej godności 
przez marszałka zgromadzenie w y­
brało bez żadnego nacisku prof. Ig. 
M ościckiego.

Tak więc, w  momencie wielkiego 
przełomu, gdy cała władza skupiała 
się w  rzeczywistości w  rękach jedne 
go człowieka, o wyborze głow y pań 
stw a zadecydowała nie arbitralna 
wola jednostki, lecz były w  całej 
pełni uszanowane instytucje nasze­
go prawa konstytucyjnego, a wybór 
dokonany był legalnie.

Również do częściowej naprawy 
konstytucji rządy pomajowe przy­
stąp iły  w  drodze najzupełniej le­
galnej, choć były propozycje ok
trojowania konstytucji i to ze stro 
ny tych, którzy dziś mówią najwię  
cej o praworządności.

Naprawo ustroju państwowego, 
rozpoczęta przez rząd pomajowy, a- 
ni na jotę nie odbiegła od przepisów  
i  lin ji prawa.

W ynikła stąd potrzeba ograni­
czenia prac sejmu i rząd skorzystał 
‘z art. 25 konstytucji, który nakłada 
obowiązek na prezydenta Rzplitej 
zwoływania, otwierania i odracza- 

..nia sesji sejmowej.
Twierdzi się, że rząd nie chce 

^współpracować z sejmem. Zarzut 
fiten również pozbawiony jest słusz­
n o śc i.

Istotnie rządy przedmajowe bra 
ły  bardzo m ały udział w  pracach 
sejmu.

Inaczej jest obecnie. Rządy po- 
Znajowe nietylko w zięły inicjatyw ę  
W swoje ręce wr sprawach ustawo­
dawczych, ale biorą i żyw y udział w  
pracach sejmowych, w  komisjach’ 
>t. d.

Czy dalszy rozwój wypadków7 
pójdzie po linji rozszerzenia współ­
pracy rządu z sejmem zależeć bę­
dzie od tego, czy nad namiętnościa­
m i weźmie górę rozsądek.

Rząd bowiem kroczy wytrwraie 
9 0  obranej drodze i zejść z niej nie 
5na zamiaru.

Rząd nie chce również ułatwiać 
sobie zadania przez stosow anie 0 - 
strych środków przym usu., Ład, 
bezpieczeństwo i porządek w  pań­
stw ie nabrały mocy i okrzepły.

W skazuje na to najlepiej staty­
styka wyroków śmierci: wr r. 1924 
wykonano 98 wyroków śmierci; wj 
r. 1825 wykonano 79 wyroków7 śmier 
ci; w r. 1926 wykonano jeszcze 24

wyroki śmierci; ale jc-ż w r. 1927 wy, 
konano 19 wyroków śmierci; w  r. 
1928 wykonano 7 wyroków śmierci;, 
a w r. 1929 nie wykonano dotąd żad 
nogo wyroku śmierci.

Zdecydow ana wola rządu, popar, 
ta przez zdrowy instynkt narodu, 
dokona niewątpliw ie dzieła, którego 
od współczesnych oczekują potom-

Kapitaliści zbyt pochopnie wyzbywają się
p r z e d s ię b io r s tw .

Societe fin an c ie re  e t in d u str. bel- 
go - polonaise nabyło  od rodziny K ro- 
neńbergów  p ak ie t akcy j m irkow skiej 
fa b ry k i pap ieru , w ynoszący 60 proc. ka  
k ita lu  zakładow ego te j fab ry k i.

słowych, z k ap ita łem  2.721 m ilj. zł. (w, 
tem  213.8 m ilj. zł. w Polsce).

J e ż e li k a p ita ły  obcokrajow e przy-, 
chodzą do P o lsk i po to, by  tw orzyć no-

 _____ __u ______ ___ we placów ki p racy , m ożna to  uznać za
^  T a sam a g ru p a  b e lg ijsk a  opanowali ob jaw  dodatn i (pod w arunkiem , że n ie
Za zak łady  ostrow ieckie, parow óz i sze będą p row adziły  ta k  rabunkow ej go-

’ • ’ • ‘ spodark i), jeżeli jed n ak  k ap ita liśc i za­
g ran iczn i sk u p u ją  (często za grosze) 
s ta re  p rzedsięb io rstw a, dobrze prospe­
ru ją c e  i m ające  d la  k ra ju  w ielk ie  zna­
czenie gospodarcze (Żyrardów ), n ie  mo 
żna fa k tu  tego uznać za doda tn i i  zaa­
pelow ać należy  do akcjonarju szów  pol­
skich, by  zbyt pośpiesznie n ie  w yzby­
w ali sie akcyj.

reg  innych  przedsiębiorstw .
J e s t  rzeczą ch a rak te ry s ty czn ą  ,że ka  

pitr.ł zagran iczny  idzie ty lko  do s il­
nych. dobrze p ro sp eru jący ch  przedsię­
biorstw , a co z niem i robi, tego dowod 
w ym ow ny m am y w Żyrardow ie.

W edług  obliczeń głów nego urzędu 
sta tystycznego  w r. z. było w Polsce 
61 m ilj. f ilij  obcych przedsięb. przem y

Międzywojewódzka komisja dla walki 
z zanieczyszczeniami rzek.

W roku  bieżącym  utw orzona zo­
s ta ła  p rzy  urzędzie wojewódzkim  w  
K rakow ie, m iędzyw ojew ódzka ko­
m isja  dla w alki z zanieczyszczenia­
mi rzek, dz ia ła jąca  na  teren ie  woje 
.wództwa krakow skiego, w skład kto 
re j wchodzi, oprócz przedstaw icieli 
w ładz oraz nauki, także delegat k ra  
jowego tow. rybackiego,-jako rep re  
zen tan t in teresów  rybactw a.

K ofnisja  ta  uchw aliła, jako  rzecz 
na jp iln ie jszą , przeprow adzenie ba­
dań n iek tórych  rzek n a  teren ie  wo­
jew ództw a krakow skiego, oraz zba 
danie zanieczyszczeń rzeki C zarnej

Pszem szy.
W  zw iązku z tą  akcją , u rząd  wo 

jew ódzki w  K rakow ie  asygnow ał 
przez k rajow e tow. rybackie  prof, 
dr. T. Spiczakowowi, oraz p. prof, 
dr. W . G ądzikiewiczowi, pew ną
kw otę na  pow yższy cel.

B adan ia  są już rozpoczęte.
J a k  wiadomo, m in isterjum  rol- 

nictw7a  zam ierza w bliskiej p rzy  
szlości urządzić w K rakow ie p u n k t 
badawTczo rozpoznaw czy dla badań  
zanieczyszczeń wód oraz chorób 
ryb, co w  wri elki cn,:stopniu przyęzy 
ni się do rozszerzenia te j akcji.

Obłuda w sprawach miasta Czeladzi.
W jednym  7, ostatnich numerów  

„Kurjer Zachodni" podał z sadystyczną  
radością i pod w yrafinow anym  tytu ­
łem sprawozdanie z rady m iejskiej w  
Czeladzi, w którem pisze, iż rada, Czy 
też poszczególni radni, w zględnie na­
wet podobno członkowie wydziału po­
wiatowego m ieli jakoby przeklinać rzą 
dy komisaryczne, które rzekomo ty le  
nieszczęścia Czeladzi przyniosły.

Żeby dać świadectwo prawdzie i. na 
piętnować obłudę tych którzy dużo 
krzyczą, oświadczam:

1) iż ul. Będzińską i ul. Bytom ską  
(do m agistratu) uregulować i przebru- 
kować byłem  zmuszony z powodu budo 
w y lin ji tram wajowej, którą pragną­
łem wprowadzić do m iasta i przepro­
wadzić przez centrum tego, a nie jak  
projektowało tow. tram wajowe po pe 
ryferji m iasta. W  poglądzie tym  zgod 
ni byli w szyscy członkowie rady przy­
bocznej, nie w yłączając p. Sadowskie­
go, jaketeż całe miasto.

Okoliczność ta zm usiłaby każdy za­
rząd m iasta, autonomiczny czy przymu  
sowy do zrobienia tego, co zostało^ zro 
bione. W przeciwnym razie naraziłoby  
się m iasto albo na wszelkie niewygody, 
albo na bardzo poważne niebezpieczeń 
stwo przy ruchu tram wajowym  w cia 
snej uliczce, zasłoniętej murem kościcl 
nym, gdzie niejedno życie ludzkie mo 
głoby być narażone na niebezpieczeń­
stwo i na stratę.

Rozum ieli to wszyscy m ieszkańcy 
Czeladzi, którzy za pośrednictwem po 
ważniejszych obywateli w yw ierali na 
mnie bardzo siln y  nacisk, ażebym roz­
szerzył nlieę Bytom ską, mimo, iż  nie 
m iałem na to pieniędzy i robić tego na 
razie nie chciałem, zdając sobie sprawę 
z w ielkich kosztów, związanych z regu  
lacją tego odcinka ulicy.

Pod naciskiem  jednak opinji i uzna 
jąc w zasadzie potrzebę uregulowania  
tej sprawy, zrobiłem ją, oczywiście w 
przekonaniu iż jest ona konieczną i 
pilną,i że skoro m ieszkańcy się tegof' 
domagają, to oczywiście i konsekwen  
cję z tego tytułu  poniosą. . 1

U zyskaw szy także aprobatę sejm ! 
kn, jakoteż obietnicę na pomoc finanso  
wą z tej strony, roboty przeprowadzi­
łem.

Stwierdzam, że ani w czasie robót, 
ani po ich ukończeniu nie zrobiłem żad 
nych zastrzeżeń co do ich celowości-

Przeciwnie: nie tylko mnie do ieli 
zachęcano, lecz wręcz usilnie nakła­
niano.

Przy okazji dodać muszę, iż gniewa  
jest nie wykończyłem kilku domów  
no się nawet na mnie, że jeszcze w  
szerszym zakresie tego nie zrobiłem, to 
przyległych, za które właściciele żądali 
bajońskich sum,

Może sobie panowie, którzy dziś w  
radzie m iejskiej krzyczą, raczą przy­
pomnieć, jak to było, bo ja  mogę z imię 
nia i z nazwiska i wobec _ świadków  
każdemu z krzyczących dziś te okolicz 
ności udowodnić. Jeżeli zatem tak by 
ło, jeżeli ja  wykonałem  to, czego _ dzi­
siejsi panowie radni jak i całe m iasto  
odemnie się domagało, to czemu się 
dzisiaj krzyczy, że ja  m iasto zadłuży­
łem, że trzeba za te roboty zapłacić.

Bo, że takiej poważnej inw estycji 
nie można zrobić z normalnego jednoro 
cznego budżetu, to chyba każdy nawet 
laik rozumie i panowie o tem wiedzieli, 
że to będzie dużo kosztować.

A  teraz, jeżeli chodzi o to, kto ma 
płacić za te roboty: sejmik, czy miasto, 
to odpowiadam, że i sejm ik i miasto, 
tak jak to było ze mną już ułożone. O- 
czywiście sejm ikow i nie zależało na 
tem, ażeby te roboty były  wykonane w 
takich rozmiarach, jak one zostały zro 
bione i jak sobie tego życzyło m iasto i 
dlatego udział sejm iku w kosztach tych  
robót oczywiście może być m niejszy je 
żeli chodzi o jego obowiązki, ale może 
być i powiększony w postaci snbsy- 
djnm dla miasta, które płaci duże po­
datki sejm ikowi.

Stwierdziwszy powyższo, zapytuję, 
na czein polega m oja rzekoma wielka  
w tej sprawie wina?

Że zrobiłem to, czego w szyscy chcie 
li  i co było koniecznością w tym  czasie, 
gdy ja  urzędowałem ze _ względu na 
tram waje, za to dziś śm ią ci sami lu  
dzie mnie potępiać? 

i: Gdzie tedy konsekwencja, gdzie ncz
elwość, moi panowie. Czy was nie  
wstyd, czy ja  uregulowałem  ulicę dla 

■ siebie, czy coś osobiście na tem zyska  
łem, czy też przeciwnie czy nie m ało 
m usiałem  się w tej sprawie nakłopo 
tac?

' Gdzie więc przyzwoitość? Czy ona 
was nie obowiązuje?

Dr. J. Marczyński.
\

Naród nie może pójść na lep de 
magogicznych frazesów i musi iść 
z łym i, którzy zmierzają ku mocar 
stwowemu rozwojowi Polski nowo­
czesnej, demokratycznej, _ potężnej 
zewnętrznie i wewnętrznie.

Tak wygląda w  streszczeniu po­
gląd min. Cara na praw orządność 
rządu i sejmu.

Nie term inatorzy -  iees 
praktykanci rzemieślniczy

Jednym  z największych powodów, 
dla których rzem iosła nie m ogły się 
rozwijać i przystosowywać należycie  
postępu techniki do swej produkcji — 
był i jest dotychczas zbyt m ały do 
pływ  do pracy w warsztatach rzemie­
ślniczych dobrze fachowo przygotowa  
nych i uzdolnionych wszechstronnie i  
wyrobionych rzem ieślników. A  tamą 
najbardziej w iele czyniącą przeszkód 
był zawsze stosunek terininotorów de 
czeladników i majstrów. v;5s'

Do term inu oddawano zawsze albo 
sieroty opieki najbliższej pozbawione, 
albo dzieci, z któremi rodzice i opie­
kunowie poradzić już sobie nie potrafi 
li, w yjątkowo trudne do prowadzenia. 
Rzecz inna, że z tej w łaśnie kategorji 
młodocianych wychodzą nieraz dzieln5 
ludzie, prawi kraju obywatele.

I to term inowanie nawet zupełnjc 
dalekie od metod średniowiecza jest nie 
do pom yślenia wprost dla chłopca kil 
kunastoletniego przywykłego do atmo 
sfery rodzinnej nawet w najbardziej 
niesprzyjających warunkach.

Niejednokrotnie dotychczas^ bywało, 
że m ajster przyjm ował term inatorów  
nie dlatego, aby pod jego kierowni­
ctwem m ogli się uczyć rzemiosła, a 
tylko dlatego, aby już po pewnym  
czasie praktykowania m ogli dla n iegi 
pracować ze szkodą dla czeladników, 
których wtedy można było mniej za 
trudniąc.

Izby rzem ieślnicze, powołane do 
normowania stosunków terminator- 
sKićh w inny zupełnie zreformować do 
tychczasowy stosunek term inatora dc 
czeladnika i majstra.

Terminatorów należy zastąpić pra­
ktykantam i rzem ieślniczym i. I taki 
praktykant powinien zaczynać swoją  
pracę w danej gałęzi rzem iosła od 
szkół rzem ieślniczych i kursów specjał' 
nych, a dopiero po zdobyciu już pew­
nych um iejętności w danym zakresie 
iść na dodatkową praktykę do specjał 
nie wybranych i wzorowo prowadzo­
nych pracowni rzem ieślniczych, a nie 
do pierwszego z brzegu właściciela  
warsztatu, nie m ającego _ częstokroć 
nietylko żadnych zdolności pedagogics 
nych ale nawet i niew ielkie zawodowe.

Najlepszy p o d a r e k  
gwiazdkowy to los
Państwowej P ie n ię ż n e j  L o ter i i  

D o b ro c z y n n e j
D o  n a b y c ia  w  na jszczęśliw szej 

—  k o le k tu rz e  —
J ó z e f a

H L A W S K I E G O
Sosnowiec, 3-go Maja 23

lub  w jej o d d z ia ła c h :
w Będzinie, M ałachowskiego 24 
w Dąbrowie Górn., 3-go Maja 14 
w Zawierciu, Piłsudskiego b 
w Czeiadzi, Rynes 8 
w Grodźcu, Będzińska d. Godeckiego

Cena całego losu Zł. s.— 
p ołów k i Zł: 4.—

Ołówna wygrana Zł. 30.000
Ciągnienie Już 22 grudnia 

1923 roku.

Przy otyłości, artretyźm ie i ehoroi 
bie cukrowej n a tu ra ln a  woda gorzkaj 
P ran c iszk a -Jó zefa  w zm acnia czynności’ 
żołądka i kiszek oraz u ła tw ia  trawie-, 
nie. Badacze chorób p rzem ian y  m a te r j i ' 
s tw ie rza ją  św ietne w ynik i, otrzym ane'' 
p rzy  stosow aniu  wody Franciszka-Józe 
fa. Żądać w ap tekach  i  d rogorjach .
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K R O N I K A .  508.000 zł. na pomoc dla bezrobotnych
województwa kieleckiego w grudniu b. r.

Grudzień

15
N ie d z ie la

K A L E N D A R Z Y K .
Dziś: Walerjana i Ireneusza 
lutro: Euzebjusza 
Wgehdd słońca: 7.38 
Zachód „ 15.52

R A D J O .
W A R S Z A W A

N ied ziela , 15 grudnia.
10.15. Naboż. z Pozn. 11.58. S y g n a ł  

czasu  z W arsz. Obs. A stronom , h ejn a ł 
z W ieży  M arj. w  Krak., kom. m eteor.
12.10. P oranek  sym fon iczn y, organ, 
przez W ydz. Osw. i  K u lt. M agistratu  
m. st. W arszaw y w espół z D yr. K oncer­
tów  S ym foniczn ych . 14.00. Zebranie  
w zorow ego kółka ro ln iczego  z odczy­
tem  prof. S. B ied rzyńsk iego  p. t. „Upra  
wa piasków . 14.40. J . R óżewicz: Zbiór 
k ujaw iaków  odegra ork. J . R óżewicza. 
14.50. D. c. zebrania kółka rolniczego.
15.10. 1) J . Różewicz: W alc „Zula“. 2. Z. 
N oskow ski: K rakow iak . 3. J . Różewicz* 
W alc z epoki L udw ika X V . 4. W . O- 
sm ansk i: W iązanka m elodyj polskich. 
5‘ v u L ew an d ow sk i: M azur „Kuba J u ­
rek — odegra orkiestra. 16.00. P o g a ­
danka d ia  §p>erantystów . 16.20. M uzy­
ka z p ły t  gram of. 16.40. W  stu lecie zgo  
nu autora „Ś w iątyn i S y b illi“ — w ygł. 
prof. H enryk  M ościcki. 16.55. M uzyka z 
p ły t gTamof. 17.15. Odczyt prezesa P ede  
ra cji P o lsk ich  Z w iązków  Obrońców Oj 
czyzny, gen. d-ra R. G óreckiego o zw al 
czaniu  szp iegostw a w  P olsce. 17.40. K on  
cert R eprezent. Ork. P . P . m. st. W ar  
szaw y pod dyr. A l S ielsk iego . 19.00. Roz 
m aitosci. W ystąp  p. W . W altera. 19.25 
b eljeton  p. t. „Z k ra ju  m a n tilli i  ere- 
sn — w yg ł. inż. T. Zam oyski. 19.40. Od 
czytanie, program u na dzień nast.; w ia  
dom osci bieżące. 19.58. S y g n a ł czasu z 
W arsz. 20.00. S łuchow isk o z W ilna. Obs. 
A stronom . 20.30. K oncert popularny.
21.10. K w adrans literack i: B. P ru s „Z 
legend  czarnego Egiptu". 21.25. D. c. 
koncertu. 22.00. P elje to n  p. t. „H olly­
wood — w y g ł. p. R. O rdyński. 22.15. 
Kom . m eteor, poi., sport, „Z dym kiem  
K u r o s a  > p. Zygm . K aw ecki. 
22.35. Kom . P A T . 23.00. M uzyka tan. z 
„Oazy — Ork. Z. K arasiń sk iego  W. 
R oszkow skiego.

K A T O W I C E .
N iedziela , 15 grudnia.

10.15. Transm . z K ated ry  Pozn. 11.58. 
S y g n a ł czasu  z W arsz. h ejn a ł z W ieży  
M ar j . w  K rakow ie oraz kom. m eteor, z 
\ \  arsz. 12 .10 . Transm . z W arsz. 15.00. 
K ?-. UF* R osiński: Z cyk lu  w ykładów  
re lig ijn y ch  — „Indyfcrentyzm ". 15.20. 
Inz. A. Lachow icz: ..Jak obchodzić sią z 
obornikiem  w  podw órzu i  w polu?". 
15.40. K oncert ork. robotniczej zak ła­
dów S o lvay . 16.15. K oncert p opu larn y z 
u o-o -M n  2 csp. in stru m ent. P . R. w  K a

17.15. A. M oszkowski: „Na
szachownicy". 17.40. Transm . z W arsz. 
TT°ri -Audycja literacka; z udziałem  p. 
H. C zerniaw skiej (recytacje). 19.00. Roz 
m aitosci, zapow iedź program u na dzień  
nasr., kom. T eatru  P ol. oraz przegląd  
w idow isk. 19.20. „Interm ezzo m uzycz­
ne . 19 30. „B ery i bojk i śląskie" — K ar  
,n  roZ K °eyn d ra  -  (P rof. St. L igoń). 
19.58. S y g n a ł czasu  z W arsz. 20.00. S łu ­
chow isko z W ilna. 20.30. K oncert m uzy  
ki z P oznania. 21.10. K w adrans liter, z 
«  X  21:25. D. c koncertu  z Poznania . 
22.00. Transm . ż W arszaw y. 23.00. M uzy  
<a z K rakow a.

wyświetlają kina:
Kino „J^awei" »Kobicła w pło- 

Tnienmch«.
Kino „M omus8 »W O Ł G A 

W O Ł G A .«
Kino ,,O deon“ »Grzesznica bez 

g r z c c h u « .

l e a f r  Polski w Kafowicech.
._ N iedziela, dnia  15 gru d nia  o godz. 
15.c0 Lalka. C eny zniżone.

Ogólna.
J o) P ią ty  w a ln y  zjazd  zw iązku  tea- 

iyow  ludowyc-h w  W arszaw ie odbądzie 
Si_e w d n iu  2 lu tego  1930 roku. P rogram  
zjazdu obejm uje m iądzy in nem i spra­
w ozdanie z d ziesięcio lecia  istn ien ia  
związku, pokazy i  re fera ty  z dziedziny  
tea tru  ludow ego w  P o lsce  ,oraz ca ły  
szereg  d oniosłych  zagad n ień  z dziedzi 
n y  k u ltu ry  tea tra ln ej na w si i  w m ieś  
cie

Zjazd zapow iada sią  bardzo liczn ie, 
co tłum aczyć n a leży  tern że coraz w ię­
cej in teresu ją  sią teatrem  ludow ym .

U czestn icy  k orzystać będą z zn iżki 
kolejow ej.

B liższe in form acje  oraz szczegółow y  
program  w raz z kartą  u czestn ic tw a  w y  
sy ła  na żądanie zw iązek  teatrów  ludo  
w ych  w  W arszaw ie ul. Tam ka 1.

Minister pracy i opiefti społecz­
nej przyznał p. wojewodzie kielec­
kiemu 535000 zł. na pomoc dla 
bezrobotnych województwa kielec­
kiego w grudniu br.

Z sumy fei 295000 zł. przezna­
czono na subwencję dla samorzą­
dów, na kontynuowanie robót pu­
blicznych z uwagi na pomyślne 
warunki atmosferyczne, przy któ­
rych znajdą pracę liczne rzesze bez 
robotnych.

Z sumy powyższej otrzymały 
map trały: m. Kielc — 27500 zł. m. 
Zaw iercia  10 000 zł., Radomia 65000 
zł., m. Sosnow ca 40.000 zł., m. Bę­
dzina 15.000 z l ,  m. Dąbrowy Gór* 
niczej 25 000 z ł , m. Częstochowy
60.000 zł., c raz  sejmiki powiatowe: 
w Częstochowie 25000 zl., w Będzi­
nie 25 000 z ł,  w Zawierciu 25000 zł.

Pozostała suma 240,000 złotych 
przeznaczoną została na specjalną 
pomoc państwową dla bezrobo­

tnych nie pobierających zasiłków z 
funduszu bezrobocia.

Przeprowadzenie tej akcji za ­
pomogowej zostało powierzone 
związkom komunalnym.

Potrzebne na akcję fundusze 
zostały już częściowo przekazane 
związkom komunalnym, a miano­
wicie magistratom: miasta Kielc —  
8000 zł., m. Radomia 25.000 zł., m. 
Sosnow ca 55.000 zł., m. Będzina
10.000 zł., m. Dąbrowy Górniczej
10.000 zł., m. Zawiercia 20.000 zł., 
m. Częstochowy 45.000 zł. Wydzia­
łom powiatowym: w Będzinie 15 000 
zł., w  Zawierciu 7.000 zł., w Olku­
szu 10000 zł. i w Częstochowie
10.000 zł.

Akcja zapomogowa już się roz­
poczęła i będzie przeprowadzona z 
takim pośpiechem, aby wszyscy  
bezrobotni mogli otrzymać zap o! 
mogi jeszcze przed świętami Bożego  
Narodzenia.

W 21 szkołach zdobywa wiedzę
11.835 dzieci.

Z posiedzenia rady szkolnej miejskiej w Sosnow cu.
W  ubiegły czwartek odbyło się 

plenarne posiedzenie rady  szkolnej 
miejskiej w Sosnowcu, pod przewo­
dnictwem dyr. Wł. Mazura.

Na wstępie rada przyjęła do za­
tw ierdzającej wiadomości sprawoz­
danie wydziału wykonawczego za 
czas od czerwca do 12 października 
r. b.

Następnie rozpatrywano sprawę 
kar za nieposyłanie dzieci do szkoły 
i na wniosek pprok. p. Sieradzkiego 
polecono komisji nauczania pow­
szechnego ,aby w nakładaniu kar by 
ła nieustępliwa jak  również przy­
śpieszyła egzekucję kar.

Pieniądze z kar zostaną przeka­
zane poszczególnym szkołom na po­
moce naukowe dla biednych dzieci.

Z kolei rada powierzyła ławniko 
wi Almsteadtowi przewodnictwo ko 
misji nauczania powszechnego, a 
dla stałego kontaktu rady szkolnej 
z m agistratem  uchwalono zapra­
szać przewodniczącego wydziału 
szkolnego m agistratu  ław nika Do­
browolskiego na posiedzenia wy­
działu rady szkolnej.

Dłuższą dyskusję wywołała za­
powiedź przygotowania oszczędnoś 
ciowego budżetu w dziale szkolnic­
tw a na rok 1930-31.

W ydatki w tym  dziale m ają ulec 
zmniejszeniu o 30 proc.

W  dalszym ciągu rada uchwali­
ła  podjąć 1000 zł. subwencji i za pie 
niądze te zakupić książki do ogólnej 
bibljoteki nauczycielskiej przy in­
spektoracie szkolnym oraz postano­
wiono w ystąpić do rady  miejskiej o 
udzielenie 600 zł. subsydjum na zor

ganizowanie kursów nauczyciel­
skich.

Z kolei rada zaopinjowała poda­
n ia na  stanowisko kierowników 
szkół nr.: 16, 18 i 19 oraz omówiono 
sprawę chederów, które obecnie po 
zostaw iają wiele do życzenia pod 
względem higjeny i warunków p ra­
cy. Następnie inspektor szkolny p. 
W iniarski przedstawił dane, doty­
czące szkolnictwa na terenie So­
snowca.

Sosnowiec ma obecnie 21 szkół 
siedmioklasowych i 11.835 uczniów. 
Izb szkolnych jest 212, a potrzeba 
ich w te j chwili 259, brak je st prze 
to 47 sal wykładowych. Miasto ma 4 
własne budynki szkolne, a 17 budyń 
ków dzierżawnych, z czego 9 budyń 
ków je st zupełnie nieodpowiednich.

Na rok szkolny 1932-33 ilość dzia 
tw y szkolnej powiększy się o 2.198 i 
do szkół uczęszczać będzie 14.133 
dzieci.

Na tę ilość uczniów potrzeba 286 
sal, czyli w stosunku do tej ilości 
sal, jaką  obecnie rozporządzamy za­
braknie 74 izb szkolnych.

Licząc na jedną szkołę siedmio­
klasową 350 dzieci Sosnowiec wi- 
nien.m ieć w 1932 roku 43 szkoły 
z odpowiednieni urządzeniami.

Ten stan rzeczy staje się dla ogó 
łu obywateli pierwszorzędnem zaga 
dnieniem. Stajem y wobec groźnego 
problemu naszego szkolnictwa.

To też rada szkolna, zdaje sobie 
sprawę z ważności tego zagadnienia 
s ta ra  się, już dzisiaj uświadomić 
społeczeństwo z powyższym stanem 
rzeczy.

2 tycia rolników w Kotjtgłówkach.
D ziąk i staran iom  zarządu kółka  

roln iczego w K oziegłów kach , p rzyb y li 
tu  z okr. tow. roln. w Z aw ierciu  in ­
stru k torzy  pp.: D om ańsk i i  W rzesz- 
czak którzy dokonali szczegółowej’ lu ­
stracji gosp odarstw  ro lnych . Zaintere  
sow ano sią p rzedew szystk iem  hodow lą  
b ydła  i  trzody, oraz sadow nictw em , w  
celu  podn iesien ia  tej ga łązi z powodu  
poczyn ionych  w roku zeszłym  przez 
m róz w ielk ich  spustoszeń  w śród drzew.

P oczyn ione spostrzeżenia  w  czasie  
lu stra cji d a ły  o b fity  m a terja ł in stru k  
torom  do pogadanek i d ysk u sji na ze 
braniu  członków, k tóre odbyło sią w  
szczeln ie zapełn ionej sa li szkolnej, dn. 
10 b. m. po poł.

P . in stru ktor D om ańsk i m ów ił bar­
dzo in teresująco  o racjonaln ej hodow li 
b yd ła  i w zorow ym  urządzaniu obór, 
p rzytaczając ciekaw e p rzyk ład y  z tej 
sek cji w  D an ji. N astęp n ie  p. in stru k ­
tor W ereszczak om aw ia ł sp raw y przy­
szłego konkursu  w arzyw  i zak ładania  
sadów. R óżne zap ytan ia  członków  
św ia d czy ły  o za in teresow an iu  sie  za­
gad n ien iam i racjon a ln ej gospodarki 
rolnej.

Dowodem , że tu te js i ro ln icy  in tere­
su ją  s ie  now oczesną upraw ą ro li i  Ż9 
zarząd k ółka stara  s ie  w różny sposób

p rzy jść  z pom ocą sw ym  członkom , jest  
przeprow adzony w  tym  roku konkurs  
u praw y ziem niaków : „Pepo" i „Par- 
nasja", k tórych  p.M archewka W alen ­
ty  w yprodukow ał z 20 kg. — 558 kg., p. 
B ereza A n ton i z 20 kg.—450 kg. i  p. K u  
ta  Jan  też z 20 kg. — 318 kg. Członko­
w ie ci zdobyli tern sam em  p ierw sze  
trz y  nagrody, w yznaczone przez okr 
tow . roln. w Zaw ierciu , a kółko w K o­
ziegłów kach , z pośród in n ych  w pow ie  
cie, w ysun ęło  sie  na p ierw sze m iejsce . 
N agrod y  na tern zebraniu w ręczył ,kró 
lom  ziem niaczanym " in stru k tor D o­
m ański.

W  dalszym  ciągu  dokonano otw arcia  
popularnego kursu  im. Staszica , na któ  
r y  zap isało  sie  z górą 40 osób. Przepro  
w adzeniem  lek cyj zajęło  sie  grono nau  
czycie lsk ie  m iejscow ej szkoły.

N astęp n ie w w oln ych  w nioskach  
prezes kółka, p. M arcin  S osnow sk i pod  
n ió sł spraw ą założenia szkółk i drze­
w ek ow ocow ych, którą p rzy  dobrych  
chęciach  bądzie m ożna w  przyszłym  
roku uw ieńczyć p om yślnym  w ynikiem .

P rzem ów ien iem  ks. kan. P io tra  
C zernego i podziękow aniem  F ra n cisz­
k a  S ikorskiego, k ierow n ik a szkoły , 
w szystk im  uczestnikom  zebrania, za­
kończono zebranie.

Kino „ P A Ł A C E *  Kieice
D ziś i dni następne

N ajw ybitn iejszy  przebój sezonu

Sama z Moskwy
(B iała księżna).

W roli głównej; POLA-NEGRI.
Na scenie występy artystów warszaw­

skich: „Perskiego Oka“ i „Nowości".

Z Kielc.
(k) P osiedzen ie zarządu izby  rzem ie  

śln iczej. D ziś o godz. 10 rano w  lok alu  
w łasn ym  przy ul. W spólnej 4 odbądzie 
sie  p ierw sze p osiedzenie zarządu izby  
rzem ieśln iczej w oj. k ieleck iego  z n a­
stęp u jącym  porządkiem  obrad: 1) spra  
w y organ izacyjne; 2) spraw a w yboru  
d elegata  do w ojew ódzkiej k om isji ku­
cia  koni; 3) spraw a w y sła n ia  d elegata  
na kursa techn iczne w  R adom in; 4) 
p rzygotow an ia  przepisów , reg u lu ją ­
cych sp raw y term in atorsk ie; 5) spraw a  
um ów  o naukę; 6) spraw a w yd zia łu  cze 
lad n ików  przy izbie; 7) p rzygotow anie  
regu lam inów  k om isyj egzam in acyj­
n ych  czeladniczej i  m istrzow sk iej; 8) 
u sta len ie  sposobu p ow oływ an ia  kom i­
sy j egzam in acyjn ych  czeladniczych  i 
m istrzow skich; 9) spraw a w yznacza­
n ia  d elegatów  do szkolnych  kom isyj 

• egzam in acyjn ych  przez prezydenta z 
pośród członków izby  i  spraw a n ie le ­
g a ln ie  prow adzonych w arsztatów  rze­
m ieśln iczych; 10) szkoln ictw o zawodo­
we; 12) u lg i dla kandydatów  na czela­
dników, n iem ogącycU  u czyn ić zadość 
art. 155 praw a przem ysłow ego; 14) bu- 
dżet na rok 1930; 15) w yznaczen ie ter  
m inu  zebrania członków  izb y

(k) Z izby  rzem ieśln iczej w  K ie l­
cach. U rząd skarbow y podatków  i op łat 
skarbow ych w  K ie lcach  zaw iadom ił iz 
bą rzem ieśln iczą, iż m in. skarbu pole­
ciło  w  term in ie n ajd a lej do dnia 20.12 
1929 r pociągnąć rzem ieśln ików  szew­
ców (chałupników ), w yrab iających  o- 
buw ie z pow ierzonego m aterjału , k tó­
rzy  zatrudniają  (chociażby dorywczo) 
ponad jednego pom ocnika (czeladnika, 
ucznia, term inatora, p rak tyk anta  i  t. 
p. p łatn ego  lub bezpłatnego) do w yku ­
p ien ia  św iad ectw  p rzem ysłow ych  za  
rok 1929.

R ów nocześnie urząd skarbow y za­
znaczył, że ubogim  p łatn ik om  bądą sto  
sow ane daleko idące u lg i w  podatku o- 
brotow ym  w postaci ca łkow itego  zw oi 
n ien nia  w m yśl art. 3 p. ostatn iej ust„ 
oraz ca łk ow itego  lub częściow ego urna 
rzania  tegoż podatku w  tryb ie  art. 94 
u staw y  o podatku przem ysłow ym .

W  końcu urząd skarbow y podkreślił 
że w  dniu  20.12 b. r. zm uszony bądzie 
p rzystąp ić do w szczęcia postępow ania  
karn ego  w zglądem  p łatn ików , co pocią  
g n ie  za sobą w ym iar grzyw ien , której 
m in im aln a  w ysokość w yn osi 3- 
k rotną ceną św iadectw a przem ysłow e  
go. oraz zaznacza że przy  w ykupnie  
św iad ectw  przem ysłow ych  żadne u lg i  
n ie ra dopuszczalne.

Cena św iadectw a 8 kat. przem ysło­
w ej w ynosi w  K ielcach  18 zł. w pow ie  
cie 7 zł.

Kinn „ C z w a r t a k“ Kielce !
D ziś i dn' następnych
Suoersensacyjhy film!

MANOLESCU
( D ż e n te lm e n  - w ł a m y w a c z ) .

W rolach g łó w n y m
BRYGIDA HEIM i IWAN MCZŻ0BHW.

(k) P oranek  m uzyczny tow arzy­
stw a  m iłośn ik ów  sztuki. Zarząd tow a­
rzystw a  rozpoczął cyk l popularnych  po 
ranków  m uzycznych.

N a całość poranków  sk ładać sią zw y  
k le będzie krótka p relekcja , p op isy  chó 
rów, śpiew , gra  solow a lub m uzyka ze 
społu

N a jb liższy  tego  rodzaju poranek od 
będzie sią dziś o godz. 12.15 w  estetycz  
nej, jed yn ie  nadającej sic; w K ielcach  
do im prez koncertow ych sa li resu rsy  o- 
b yw atelsk iej (hotel B r isto l).

(k) U roczystości św . B arbary  w  B ia  
łogon ie. P o  d w u letn iej przerw ie za k ła  
dy odlew ów  żelaznych w  B ia łogon ie  w 
tym  roku obchodziły  uroczyście dzień  
św . B arbary.

N a  zakończenie obchodu tego  św ię ta  
dziś o godz. 9 rano w  p a ra fia ln y m  koś 
c ie le  odbądzie sią uroczysta  nabożeń­
stw o.

(k) N ie  udało sią. N ie ja k i M iąsek  
W ład ysław , zam. w Łodzi w raz z dru­
gim , dotychczas n iew yśledzonym  spra  
w cą u siłow ał sią w łam ać do m ieszkan ia  
w iceprezesa  sądu okręgow ego w K ie l­
cach p. K ow alsk iego  i  p. B odakiew ieza  
p rzy  ul. Leonarda nr. 12 w  K ielcach , 
lecz sp łoszony zb iegł.
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ijUne Słefce
Dziś i dni następnych. 

Areysensacyjny p o lsk i film!

, Martwy węzeł”
7 i _ u .e m  Kazim ierza jisnesxy  
5 „ysnegO I hr. Zyderk® Pla­

t e r s  (c z ło w ie k  b e z  rąk ).

0 koleżeńskie współżycie wśród nauczycielstwa.
W yjaśnienie.

(k ' T jf in n ic a  d w n c i s y '.w
czĘśs-.oyra w yjaśniona., W  zwiwy.u z 
dwoma sam obójstw am i w dn. 22 iistopa 
da b. r., w ho telu  .,Polon ja “ i w pocze 
k a ln i 2 k lasy  na  dw orcu kolejow ym  — 
tożsamość jednego z sam obójców  zosta 
la  w yjaśniona.

Sam obójcą, k tó ry  pozbaw ił sią ży­
cia w ho telu  P o lo n ja  okazał się Jan em  
M ultaną, sta le  zam ieszkałym  w K ra ­
kowie, inw alidą  w ojennym . P rzyczyną 
sam obójstw a było zniechęcenie do ży­
cia, w yw ołane n ieu leczalną chorobą 
nogi.

(k) P ilnow ać kur. Z d rw alk i Bodzewi 
cza Tadeusza na  s ta c ji K ielce I I  (H er­
by) skradziono 6 k u r, w artości 50 zł.

— Z' d rw alk i N ow akow skiej Leoka- 
’d ji, p rzy  ul. Z agórsk iej n r. 15 w K ie l­
cach skradziono 4 k u ry , w artości 30 zł.

Ze Skarżyska.
(sk) Z życia T. U. R. Sekcja d ram a 

tyczna TU R  w M ilicy odegra dziś o g. 
6 m. 10 wiecz. w sa li s tra ż y  ogniow ej w 
Suchedniow ie 3 sztuczki sceniczne, po­
czerń dana będzie część koncertow a, z 
n astępu jącym  program em :

1) K opern ik" d jalog , 2) koncert ze­
społu  m andoli nistów , 3) frag m en t z 
życia rew olucji, 4) w obronie kanoni, 
5) chapanie  z rozkazu.

Ceny m iejsc  od 50 g r. do 1,50 zł.

C hore kob ie ty  o trzy m u ją  przeź uży­
cie n a tu ra ln e j wody gorzk iej F ran c isz ­
ka  - Józefa  lekkie w ypróżnienie, p rzy  
czem połączone to  je s t n ie raz  z nadzw y 
czaj dobroezynnem  działaniem  n a  cho­
re  organy. A u to rzy  klasycznych dzieł 
o chorobach kobiecych tw ierdzą, iż po 
m yślne działan ie  wody F ranc iszka  - Jó 
zefa po tw ierdza ją  rezu lta ty  ich badań. 
Żądać w ap tekach  i  d rogerjach .

Z d r o w i e  i a p e t y t
odzyskacie  stosując stale

PIGUŁKI PRZECZYSZCZAJĄCE
ZE SH NK SEM

czyszczą żołądek, usuwają nie­
strawność, chronią od reumatyz­
mu i arfrefyzmu, uśmierzają he­

moroidy, czyszczą krew.
Skł. gł,: Apteka W. Borowslkepo 
Warszawa, Jerozolimska 59.

O bserw ując zdaleka działalność pew 
nyeh o rgan izacy j, zrzeszeń czy związ­
ków,, a  nie m a jąc  możności w niknięcia 
g łębiej w isto tę  s tan u  rzeczy, m ożna ła  
two ulec złudzeniu i na  niew łaściw ych 
przesłankach  urob ić  sąd, n a  czem cier 
p i spraw iedliw a ocena ich pracy .

W  nr. 303 „E xpresu  Zagłębia" z dn. 
19-11-1929 r. um ieściłem  n o ta tkę  p. t. O 
koleżeńskie współżycie w śród nauczy­
cielstw a" — gdzie zwróciłem  się z gorą 
cym apelem  do nauczycielstw a gm in: 
M ierzęcice i Ożarowice w spraw ie roz­
budzenia m artw o ty  o rg an izacy jn ej i 
pobudzenia ich do w spółpracy. Czyn 
m ój był spow odow any głęboką tro ską  
o h arm on ję  i współżycie w śród tych ko 
lęgów, p racu jących  na  wsiach, do któ 
rych i ja  należę. W ierzyłem , że k ró tk a  
ta  w zm ianka dotrze do kolegów i pobu 
dzi ich do pracy.

Obecnie, zetknąw szy się z n im i na

w spólnej płaszczyźnie p racy , n a  konfe 
ren c ji re jonow ej, m iałem  możność w 
bezpośredniej w ym ianie m yśli i obser­
w acji zauw ażyć u  tych  kolegów  olbrzy 
m i zasób dobrej woli i ta k ą  w ielką o- 
ehofę do p racy  że z p rzy jem nością  
stw ierdziłem , ja k  m ylne było m oje 
m niem anie.

S tw ierdziłem  rów nież, że, pom im o 
n ieprzychy lnych  w arunków  lokalnych, 
koledzy p ra c u ją  z w ielką en e rg ją  w 
dziedzinie doskonalen ia siebie i  speł­
n ian ia  w społeczeństw ie szczytnej m i­
s ji szerm ierzy  postępu.

Niech m i będzie wolno tą  d ro g ą  w y 
razić w ielką radość z powodu poznania 
w łaściw ego s ta n u  rzeczy — ja  p ie rw ­
szy w yciągam  dłoń z życzeniem  w y­
trw a n ia  w dalszej, w spólnej z nam i 
p racy .

Teofil R yszard  Żurek.

Teściowa pot zięcia kwasem solnym.
P o s ie d z i z a  to  ro k  w  w iezien iu .

Wiele obiecujący sosnowiczanin, 
p. Leon Szaufer, lat 33, (Piłsudskie­
g o  110) bezwzględnie należy do lu­
dzi pechowych.

jako bezrobotny, pobierający re- 
guralnie zasiłki z przeznaczonego  
na ten cel funduszu, p. Leon cze 
piał się różnych fachów.

Nie podobało się to teściowej 
jego, p. Karolinie Tuszyńskiej, z 
którą niesforny zięć miał specjalnie 
na pieńku. . P. Leon, przyszedłszy 
później, aniżeli zwykle, do domu 
zwymyślał teściową i poszedł spać, 

O koło północy, kiedy uśmiecha 
jąc się nawpół otwartemi ustami 
śnił jakiś piękny sen, z  przeciwne 
go  kąta pokoju posuwała się doń 
ostrożnie teściowa, ściskając- ner 
wowo w ręku jakąś buleieczkę. 

Podeszła zwolna dc śpiącego,

przytknęła buielke do jego ust i 
wylała zawartość. Ze strasznym 
krzykiem zerwał się p. Leon, nie 
ludzkim głosem wzywając policję. 
Zbiegli się sąsiedzi, —  zjawiła się 
policia.

jak się okazało, teściowa zgoto  
wała zięciowi straszną zemstę.

Chcąc zgładzić znienawidzonego  
zięcia, wlała mu do ust kwasu 
solnego.

Z okropnie pooarzonemi ustami, 
gardłem, twarzą, i okiem prze 
wieziono ofiarę mściwej teściowej  
do szpitala na Pekinie.

Onegdaj teściowa p. Leona sta 
nęła przei sądem okręgowym w 
Sosnowcu. Zapadł, wyrok sk a ­
zujący ją na rok więzienia z  p o ­
zbawieniem praw.
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ôlecśi sv 
P rz y jm u je  z a m ó w ie n ia  ś w ią te c z n e .

7 Sosnowca.
(s) Z zarządu  m iasta. N a p ią tko  wem 

posiedzeniu zarządu m iasta  p rzy ję to  
de- wiadom ości re sk ry p t p. wojewody, 
w ystosow any do prezesa ra d y  m ie j­
skiej, że jeżeli do 22 b. m. n ie  zostanie

w ybrany  przer radę m ie jsk ą  p rezy­
dent m ias ta  to będzie on m ianow any  
przez województwo.

N astępnie postanow iono poczynić 
s ta ra n ia , w spraw ie kupna p lacu  p rzy  
legającego  do szkoły powszechnej n r. 
3, p rzy  ul. Ż ytn iej, w celu pow iększe­

n ia  podw órza szkolnego.
P czatem  zatw ierdzono k ilk a  p lanów  

budow lanych, o raz załatw iono szereg 
sp raw  podatkow ych i  personalnych .

(s) Z zeb ran ia  pracow ników  p iek a r­
skich. N a es ta tn iem  w alnem  zebran iu  
pracow ników  p iekarsk ich  Z ag łęb ia  Dą 
brow skiego pow zięta została  rezo lucja, 
w k tó re j zeb ran i d om agają  się p rze­
strzeg an ia  przez w łaścicieli p iek a rn i 8 
godzinnego d n ia  p ra c y  oraz nadzoru  
w ładz państw ow ych nad  w ykonyw a­
niem  przez pracodaw ców  wszelkcih o- 
bowiązków  w stosunku  do pracow ni­
ków, w m yśl obow iązujących ustaw  i 
rozporządzeń

(s) W ieczerza w ig ilijn a  dla u łą c ic h .
Dorocznym  zw yczajem  ch rześcjańsk ie  
tow arzystw o dobroczynności z ks. kano 
n ik iem  R aczyńsk im  n a  czele, u rządza  
wieczerzę w ig ilijn ą  d la  ubogich.

W ieczerza ta  odbędzie się w lokalu  
szkoły gospodarczej p rzy  kośció łku ko 
lejow ym .

Z ap isy  p rz y jm u je  już  od w to rku  
k a n c e la r ja  szkoły od godziny 9 do 11 
rano.

N iew ątpiw ie i społeczeństw o pośpie 
szy z o fia ram i d la  najb iedn ie jszych , 
d la  k tó ry ch  w ieczerza w ig ilijn a  będzie 
ja śn ie jszy m  prom ieniem  w szarzyźnie 
ich ubogiego życia.

Na ten  cel, p. L udw ik  P ią tk o w sk i 
złożył n a  ręce ks. kan. R aczyńskiego 
100 złotych.

(s) S tow arzyszenie mężów k a to li- . 
ek?eli p a r a f j i  P ogoń  u rządza  w niedzie 
lę dn ia  15 bm. o godz. 4-ej po poł., w lo 
k a ln  p rzy  ul. R y sie j n r. 6, zebran ie
ogólne na  k tó re  zaprasza członków i 
sym patyków .

(s) K u rsy  d la  nauczycielstw a. Z in i
c ja ty w y  ra d y  szkolnej pow iatow ej 
o rg an izu je  się przygotow aw cze k u rsy  
d la  nauczycielstw a tu te jszego  pow iatu , 
do egzam inów  prak tycznych .

K u rs  ta k i został zorganizow any już 
w Będzinie, n a  k tó ry  zgłosiło sic 21 
kandydatów .

K u rsy  prow adzone są  w śro-1-  i 
p ią tk i od godz. 18 — 21-ej, w sali s z li’, 
nej p rzy  u licy  K ościuszki L. 16

P re leg en tam i są pp.: W olska, ’! z 
ch a ła  i Żebrowski.

(s) Zarząd tow. hodow li kan ark ó w  
osnowca i okolic podaje  do. w iadom o­
ści, że n a  w ystaw ie kan ark ó w  i p ta ­
ctw a ozdobionego od 15 bm. będą k ra jo  
we i zagran iczne okazy, ak w arju m  ry b  
oraz m ałpk i pokojowe.

(s) P rzen iesien ie  b ib lio tek i. Z arząd  
żydow skiej b ib ljo tek i im . „Dr. A. Pe- 
re lm ana" w Sosnowcu, zaw iadam ia 
w szystkich  członków i  sym patyków , że 
b ib lio tek a  z dniem  15 g ru d n ia  br. zosta 
je  p rzen iesiona z u licy  F e lik sa  P e r lą  
Nr, 35 nn ulicę K am ienną  n r. 5, H -g ię 
p ię tro - i . czynna je s t w  poniedziałk i i 
ozv. a . od godziny 20-tej do godziny 
22-gir-j.

(s) Z domu ludowego w Sosnowcu.
Dziś w sa li dom u ludowego, uL J a sn a  
26, odbędzie się zebranie o rg an izacy j­
ne robotniczego to w arzystw a  p rz y ja ­
ciół dzieci, n a  k tó rem  zorganizow any 
zostanie kom ite t oraz zarząd.

N a zebran iu  tem , poseł Tom asz Arc) 
szewski, jak o  tw ó rca  i  o rg an iza to r 
w spom nianego tow arzystw a w ygłosi 
odczyt na  tem a t opieki n ad  dzieckiem . 
P oczątek  o godz. 4.30 po południu . W ej 
ście n a  salę bezpłatnie.

HRABIA 
MONTE CHRISTO.

157.

Je-— Niema żadnych, panie, 
steś wolny ja k  ptak.

— A  więc żegnam cię! Chodźmy, 
panowie ,chodźmy!

I  Morcef, w towarzystwie d‘Epi- 
naya i hrabiego, bez najmniejszego 
żalu opuścił jaskinię bandytów.

— Peppino! — zawołał wódz — 
podaj mi pochodnię.

— A ona ci na co potrzebna! — 
zapytał hrabia.

— Odprowadzę panów — odpo­
wiedział dowódca — jestto naj­
mniejsza cześć, jaką mogę złożyć 
JVaszej ekscelencji.

I  wziąwszy’ zapaloną pochodnię 
z rąk  pasterza, poprzedzał swych 
gości, nie jak  lokaj, któfy pełni służ 
bę, aie jak  król, k tóry poprzedza 
ambasadorów. Gdy doszedł do koń 
ca korytarza, skłonił się głęboko i 
rzekł:

— Panie hrabio, raz jeszcze prze 
praszam i mam nadzieję, że nie bę­
dziesz miał w złej pamięci tego, co 
się stało.

— Nie, mój drogi Wampo. W 
tak ujm ujący sposób nagradzasz 
sw e przewinienia, że ochota bierze 
dziękować ci za ich popełnienie.

— Panowie — rzekł wtedy Wam 
pa, zwracając się do młodych przy 
jaciół — być .może, iż propozycja 
ma nie wyda się wam zbyt powab­
ną. Jeżeliby jednak przyszła wam 
kiedy ochota odwiedzić moje sebro 
nienie, to ręczę, iż możecie być pe­
wni najserdeczniejszego przyjęcia.

D‘Epinay i Morcef skłonili się 
na znak podziękowania. Następnie 
Albert, a następnie i hrabia znikli 
w otworze wyjścia. Pozostał jeden 
d£E pinay tylko.

■— Widzę, że pan masz jeszcze 
do mnie jakiś interes! — rzekł 
W am pa do d‘Epinaya z uśmiechom.

— Tak. Przyznam  się panu, że 
byłbym bardzo mu wdzięczny, gdy 
byś zechciał mi powiedzieć, co to za 
dzieło czytałeś pan, gdyśmy weszli 
do ciebie!

— „Komentarze Cezara“ — od­
powiedział bandyta. Jestto  ulubio­
na moja książka,

—  Cóż tam tak marudzisz! — za 
wołał z góry Morcef.

— Idę już, idę!... odpowiedział 
Franciszek.

I  zaczął się przeciskać przez ot­
wór.

— Za pozwoleniem, wodzu — za 
wolał Morcef, wracając się — ckiał 
bym cię poprosić o ogień jeszcze.

I  zapalił cygaro od pochodni 
Wampy.

•— No, teraz, panie hrabio, spiesz

my, o ile jestto  możliwe. Nie uwie­
rzy pan, jak  bardzo zależy mi na 
tym, ażeby nie ominęła mnie owa 
furlana.

Powóz czekał na tem samem 
miejscu, na którem go zostawili.

Hrabia, wsiadając, powiedział 
parę słów po arabsku i konie puści 
ły się cwałem.

W niecałą godzinę stanęli przed 
pałacem księcia Briacciano. Była 
godzina trzecia, gdy wchodzili do 
salonu. Wejście ich wzbudziło zain 
teresowanie całego salonu.

— Pani — rzekł hrabia Morcef. 
podchodząc do hrabiny — wczoraj 
raczyłaś dać mi obietnicę, iż prze­
tańczysz zemną furlanę. Może przy 
bywam zbyt późno, lecz oto mój 
przyjaciel, znany pani, jako czło­
wiek zawsze prawdę mówiący, zecli 
ce niewątpliw ie ci powiedzieć, że 
nie z mojej stało się to winy.

— H rabina roześmiała się tylko, 
i puściła się z Albertem w pląsy.

Tymczasem Franciszek rozmy 
ślał nad tym, co znaczyćby mogło 
to szczególne drżenie hrabiego Mon 
te Christo, gdy był zmuszony do 
podania ręki Morcef owi!

ROZDZIAŁ V III.
Odwiedziny.

Morcef, gdy tylko wstał naza­
ju trz , natychm iast poszedł do F ran  
ciszka z prośba .bv ten zechciał

pójść razem z nim d^  hrabiego.
W prawdzie już raz podziękował 

hrabiem u za ratunek, chciał jednak 
podziękę tę powtórzyć raz jeszcze i 
to w formie bardziej uroczystej.

Franciszek zgodził się na to jak 
najchętniej.

H rabia, gdy kazali się zameldo 
wać, przyjął ich natychm iast.

— Pozwól, panie hrabio — rzekł 
Morcef, zbliżając się do niego — a- 
bym ci me gorące podziękowania 
w yraził raz jeszcze. W ierzaj, że nig 
dy nie zapomnę tego, w jakbardzo 
ciężkich okolicznościach pośpieszy­
łeś mi z pomocą. Pam iętać będę za­
wsze, że jestem  winien ci życie.

— Kochany sąsiedzie — odpowie 
dział hrabia z uśmiechem — nie wy 
olbrzymiaj mych skromnych czy­
nów, winieneś mi jedynie małą osz 
czędność w swym budżecie podróż­
nym, nic ponadto. Cało dwadzieścia 
tysięcy franków! Sam widzisz prze 
cie, że niema o czem mówić! P rzyjm  
raczej z mej strony powinszowa­
nie. Byłeś bowiem godzien uwielbie 
nia, za tę swobodę, spokój i zimną 
krew jakie okazałeś, będąc w rę­
kach bandytów.

o. d. n.
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(s) Z jednoczenie s tan u  średniego. 
O negdaj w lokal a k lu b u  im m arszałk  u 
J. P iłsudsk iego  orlbyło sic zebranie 
spraw ozdaw cze zjednoczenia s tan u  
średniego. Z agaił zebran ie  p. A. H auke.

p rz y  stole pro. ija lnym  zasiedli p. 
K am ińsk i, jak o  przew odniczący, _ K- 
Kryłoszański i K ry ń sk i, asesorow ie i 
M. K oziński, sek retarz .

R e fe ra t n a  temat, ro la  s ta n u  średnie 
go w życiu gospodarezem  w ygłosił p. 
K am ińsk i n astępn ie  o sp raw ach  orga 
n izaey jnych  m ów ił Al. H anke. .

N a zakończenie dr. R zadkiew icz v.y  
g łosił dłuższy re fe ra t  spraw ozdaw czy 
ze z jazdu  m ieszczańskiego w W arsza- 
wie.

(s) Odczyt gen. Góreckiego. Dziś 
o godz. 17.15 gen. G órecki wygłosi, od­
czyt p. t. „W alka ze szpiegostw em  w 
Polsce", k tó ry  będzie tran sm ito w an y  
g łośn ikam i: w Sosnow cu z ko lek tu ry  
p. J .  P ilaw skiego w B ędzinie z domu 
przy ul. K ościuszki 2.

(s) W iec bezrobotnych. W d n iu  17 
bm. we w torek o godz. 10 ra n o  w sali 
byłego k in a  „Z ag łoba" p rz y  u l. Kosciel 
nej odbędzie sic w i e c  b ez ro b o tn y ch  za 
m ie sz k a ły c h  n a  te re n ie  S osnow ca.

N a wiecu om aw iana będzie sp raw a 
ap row izac ji bezrobotnych- n a  św ięta.

(s) K ato lick ie  tow. polek zaw iada­
m ia  w szystkie sw oje członkinie i sym- 
patyczlci, że w niedzielę 15 b. in. o ńodz. 
16 w salce zw iązku n a  Pogoni, ul. M ar 

• tacka  1, odbędzie się m iesięczne zebra 
nie. N a zebran iu  będzie w ygłoszony re  
ferat. O liczne i pu n k tu a ln e  przybycie 
uprasza  zarząd.

Akuszerki przy trupie matki,
Średniowieczne manipulricie ze zwłokami.

Opinja publiczna w Lublinie ży­
wo komentuje niesłychany w dzie­
jach żadnego kulturalnego narodu 
XX w. wypadek, jak i się wydarzył 
na cm entarzu żydowskim.

W ubiegłą sobotę zmarła w 
swem mieszkaniu przy ulicy Olej­
nej pewna młoda żydówka nazwis­
kiem Arbuz.
Śmierć nastąpiła w przededniu roz 
wiązania, gdy Arbuz miała 

zostać matką.
Postanowiono jednak nie cho­

wać jej razem ze swym płodem dla 
którego odebrania na cmentarz wez 
wano kilka akuszerek.

Wszelkie wysiłki atoli były da­
remne.

Trup nie rodził... a rabinat zaka 
zał go pogrzebać. M ijały godziny. 
Rozpacz najbliższej rodziny nie raia 
la granic. Wreszcie kilku jej człon­
ków udało się po poradę do rabina, 
którego odpowiedz była bezlitosną i 
sensacyjną.

Rabin wysłał swego „szamesa** 
(sługa rabina) z nakazem, by zwo­
łał ‘

dziesięciu żydów,
którzy po odprawieniu na  cmenta­

rzu odpowiednich modłów ' ają rzu 
cić na zwłoki (za ich dotychczaso­
wy opór) uroczystą klątwę — ,,chaj 
rem** (!!!) do chwili, gdy się nie u- 
każe dziecko. Straszny był moment 
wyklęcia na cmentarzu.

“ Skoro tylko klątw a została rzu­
cona, obecni postanowili oczekiwać 
skutków. Na wszelki jednak w ypa­
dek i dla większej skuteczności klą­
tw y do zwłok dopuszczono pot ow- 
nie” akuszerki ,które wreszcie po u- 
życiu najdziwaczniejszych sposo­
bów

m artw e dziecko odebrały.
W tej chwili rozpoczął się nowy 

splot wypadków nie mniej tragicz­
nych i wstrząsających w swem prze 
biegu. Dziecko okazało się rodzaju 
męskiego, wobec czego rabinat za­
wyrokował, by je, nie zważając na 
to" że jest martwem, poddać ry tua l­
nej operacji.... a dopiero po jej doko 
naniu pochować.

Tak też uczyniono.
Już  był wieczór, gdy nieszczę­

snym zwłokom nareszcie dano w-iecz 
ny  odpoczynek, jednoczesne zaś ze 
zwłok m atki zdjęto ciążącą na  niej 
klątwę.

th. 629.

Naf troskiiwszyRi opieku- 
nem -eżiecka są

Puder, Mydło i Krem 
BEBE SZOFMANA.

fs) K u rs  n a rc ia rsk i. S ta ra n ie m  ko­
la  śląskiego k lu b u  n arc ia rsk ieg o  w bo .

Kamienicznik pa cze«e bandy kasiarzy
n a  4. (ogród sportow y). I-sza lek c ja  su- *
ehego k u rsu  n arc ia rsk ieg o .

N a k u rsie  ty m  k tó ry  sk ładać _ się 
będzie z 3 lekcyj, in s tru k to r  śląskiego 
k lu b u  na rc ia rsk ieg o  udzieli teo retycz­
nych i p rak tycznych  w skazówek. 1) o 
zakupie sprzętu  n a rc ia rsk iego , 2) o za 
chow aniu  się w górach  j o innych  d a ­
nych. odnoszących się do sp o rtu  n a r ­
ciarskiego.

W ejście bezpłatne^ dla _ w szystkich 
adeptów  sp o rtu  n arc iarsk iego .

O dwóch następnych  lekcjach  będą 
umieszczone oddzielne zaw iadom ienia 
w prasie .

(sj D uża s tra ta . A n ton i P io tro w sk i 
w ybił w ystaw ow ą szybę w oknie n rm y  
„M eteor", W arszaw ska 6.

Szyba ta k a  kosztu je  3.500 zł.
(st Chcieli okraść  sklep. M ichał M i; 

s trz y rs k i i S tan is ław  K om enda, obaj 
bez sta łego  m ie jsca  zam ieszkania, w y­
b ra li się do sk ładu  u b rań  p. Lencznera,
T arnow a 5. - - , i iW  czasie dob ieran ia  się do sk ładu  

' ■ : ■ ■)o zostn!i rc h w y tan i i osadzeni
, /  t i  - z e w .

nai K ronik  i po licy jna. W  k o m isa rja  
cie p  P- w ub. p ią tek  spisano: 17 dom e 
sień za tam o z  auto ru ch u  pieszego. 8 
doniesień za przegrodzenie godzin h an  
’dlu, 2 doniesienia za opilstwo, oraz 1 
doniesienie za zakłócenie spokoju p u ­
blicznego.

(s) Z targow icy  sosnow ieckiej. W 
ubiegłym  ty g o d n iu  t. j. od dn. 9 do 14 
bm. włącznie, n a  targ o w icę  w Sosnow­
cu spędzono 2,790 szt. świń.

P łacono za 1 kg. żywej wagL od 2,25 
[do 2.90 zł. *

T endencja  spokojna.

Z B ędzina.
(b) Z pow. kom ite tu  ko lon ij le t­

n ich  dla dzieci polskich z Niemiec. W  
d n iu  13 b. m. w s ta ro stw ie  pod przewo 
dnictw em  p. s ta ro śc in y  B oxow ej odby­
ło się lik w idacy jne  posiedzenie pow ia­
towego ko m ite tu  ko lon ij le tn ich  d la  
dzieci polskich z Niemiec.

Opuszczenie te re n u  pow iatu  bęuziń 
skiego przez b. sek re ta rza  k o m ite tu  p. 
W acław a Z w irskiego z w ielkim  żalem  
kom ite t p rz y ją ł do wiadom ości, uchw a 
ła ją c  jednocześnie w ystosow ać podzię- 
kow-anie za jego  owocną p racę  w ko­
mitecie.

Na m iejsce p. Z w irskiego kom ite t 
lokooptow ał w ch arak te rze  sek re ta rza  
o. S trzałkow skiego  Jerzego , re fe re n ta  
w ydziału powiatowego.

Obecni na posiedzeniu k ierow nicy  
poszczególnych kolonij zdali sp raw o­
zdań i". Ogółem k om ite t p rz y ją ł  w roku  
bieżącym  120 dzieci z za kordonu  n a  ko 
lon je  letn ie, łącząc je  z kolon ja m  i, u- 
rządzanem i przez m iejscow e średn ie  za 
k ład y  naukowe.

Szczegółowe spraw ozdanie opisowe 
I kasow e z akc ji tegorocznej podane bę 
dzie po p rze jrzen iu  go przez kom isję  
rew izy jną .

W  dalszym  ciągu  posiedzenia p o ru : 
szono jeszcze k ilk a  sp raw  organ izacy j 
nycb, poczem postanow iono do kom isji 
rew izy jn e j poprosić pp. dyr. A nkier- 
eteina Czesława, d -ra  K roo, oraz n a ­
czelnika u rzędu  pocztowego w Będzinie 
R. K am ińskiego.

Sensacydie  przygody wytwornej damy z pieskiem.
— Panowie, ratu jcie mnie przed 

chciwością ludzką, k  upiłam papie­
ry  wartościowe na placu bankowym 
a w -kantorze Totenberga zatrzym a 
no je i nie chcą zwrócić.

TO ON MI SPRZEDAŁ!
Jeden  z przodowników udał się 

z damą na plac Bankowy.
Gdv znaleźli się u wylotu ulicy 

E lektoralnej, krzyknęła nagle: „To 
ten mi sprzedał!*4 i wskazała jąkie 
goś przechodnia. ■[■■■'

Nieznajomego zaprowadzono do 
kom isarjatu, gdzie podał się za Ja n  
kła P ę t rola. . .

Żeby tak  padłem na tein miej 
scu — dodał — jeżeli te obligacje 
sprzedałem.

Mimo zapewnień, umieszczono 
go w areszcie.

S E N SA C Y JN E  SPO T K A N IE . 
Nie podejrzewając nic złego, 

przodownik 12-go kom isarjatu  podą 
żył z elegantką do kantoru Toten­
berga, by zażądać zwrotu papie­
rów.

Lecz, o dziwo, zastał tam  przed 
stawicieli brygady kradzieżowej u- 
rzędu śledczego, którzy na pow ita­
nie zawołali:

— Aha, to szanowna pani sama 
przyszła ? W łaśnie na panią czeka­
my!

W  „HOTELU** PRZY ULICY 
SOLEC.

W prost z kantoru zawieziono e- 
legantkę do urzędu śledczego. W y­
szło na jaw, iż jest to wdowa po 
kasiarzu, Jan ina Chomińska.

Podczas przesłuchania wymieni­
ła nazwiska członków bandy, gnie­
żdżącej się w „melinie** przy ulicy 
Solec 37.

W ywiadowcy zastali tam starych 
znajomych: Bolesława Okocimskie­
go, W alentego A lm ierta i Helenę 
Smakulską, która miała oświadczyć 
że Jank iel Patro l istotnie sprzedał 
obligacje.

KAM IENICZNIK W PACE.
Ale największą sensację wywoła 

ło aresztowanie bogacza Walerego

(b) Podziękowaniu. W im ien iu  m in i 
s tra  sp raw  w ew nętrznych w ojewoda 
W ł K o rsak  nadesłał p. Tadeuszowi 
A lbrechtow i, kon tro lerow i sa n ita rn e ­
m u w ydziału  pow iatow ego, podziękowa 
nie za sum ienną i owocną p racę około 
podniesien ia s tan u  san ita rn eg o  osiedli 
gm in w iejskich  na  te ren ie  pow. bę­
dzińskiego.

(b) Nieszczęśliwy w ypadek tram w a 
jowy. W olf P ieprz, M ałachow skiego 93, 
przechodząc przez jezdnię u licy  K o­
ściuszki został uderzony przez przejeż 
d żający  tram w aj, ta k  nieszczęśliw ie 
że p rzew raca jąc  się doznał potłuczenia 
głow y i nogi. Po udzieleniu  pomocy 
lek a rsk ie j P ie p rz a  przew ieziono na  
dalszą k u ra c ję  do domu.

(b) G w iazdka dla żołnierzy. D nia  13 
12 r. b. z in ic ja ty w y  P. O. K. odbyło się 
w starostw ie  posiedzenie w sp raw ie  zor 
gan izow ania  „Gwiazdki" d la  żołnierzy 
23 p. a. .p w Będzinie, p rzy  udziale prze 
s taw icieli sam orządów, przem ysłu  i or 
gan izaey j społecznych, na  k tórem  po­
stanow iono urządzić „w igilję" i o b d s r t  
wać żo łn ierzy  upom inkam i.

Do zakupu podarunków  i p rzygoto­
w an ia  paczek w ybrano  kom isję  pod 
przew odnictw em  p. d-wej W alew skiej.

(b) R eform y koronkowe... Józefie 
W itkow skiej, K ościelna 4, skradziono 
z m ieszkania  koszule dam skie, liałkę i 
refo rm y  koronkow e.

W itkow ska posądza o kradzież ko­
bietę, k tó ra  u  n ie j by ła  po prośbie.

W nocy z 2 na 3 bm. było dokona 
ne ■włamanie do adm inistracji dóbr 
Łabiszyn pod Bydgoszczą. Rozpru 
to dwie kasy pancerne, z których 
zabrano obligacje państwowej po­
życzki konwersyjnej wartości 30 
tysięcy złotych.

TO ROBOTA WARSZAWSKA!
Na miejsce włam ania zjechali 

przedstawiciele policji bydgoskiej.
Zauważono przedewszystkiom, 

że otwory, wyborowane, w pance­
rzu, są idealnie symetryczne. Dalej 
rzucała się w oczy niezwykła pew­
ność i zadziwiająca precyzja pocią 
gnieć „rakiemA To też eksperci o- 
rzekłi jednogłośnie: t .

— To robota warszawska. Nasi 
fuszerzy tak  nie potrafią.

TELEFONO GRAM  Z BYDGO­
SZCZY.

Tegoż dnia warszawski urząd 
śledczy otrzym ał z Bydgoszczy 
szczegółowy telefonogram z opi­
sem włamania.

Nie ulegało wątpliwości, że^ ko­
siarze będą usiłowali spieniężyć pa 
piery na rynku warszawskim. Wo 
bec tego władze poczyniły zastrze­
żenia we wszystkich bankach i kan 
torach Wymiany.

DAMA Z PIESK IEM .
Nim jednak banki otrzym ały ko 

m unikat urzędu śledczego, złodzie­
je  zdążyli część łupów spieniężyć. _

Do domu bankowego „Antoni 
Pawlikowski i S-ka*‘ zgłosiła się 
dystyngow ana dama z pieskiem na 
ręku.

Udało je j się sprzedać część 
skradzionych obligacyj za 6 tysię­
cy złotych. Podała się za Janinę 
Rutkow ską z ulicy Pięknej 43. 
Adres ten okazał się fałszywy.

WRÓCĘ Z W UJASZKIEM .
N azajutrz ta sama dama zjawiła 

się w kantorze bankierskim H enry 
ka Tobenberga, ale przyjęto ją  nie­
zbyt życzliwie.

K asjer zatrzym ał obligację 
w ypytyw ać — gdzie kupione, 
jakim  kursie, jak  dawno itd.

— Za chwilę przyjdę tu z 
jem! — zawołała kii jen tka, 
chodząc.

RYZYKOWNY TUPET.
K tóżby przypuszczał, że po tak  

nieprzyjem nym djalogu owa dama 
zechce jeszcze walczyć o obligacje?

A  jednak w chwilę potem przed 
stawicielka kasiarzy zaw itała do 12 
kom isarjatu  i rzekła:

Z Czeladzi.
(e) Pożyczka dla Czeladzi. Nn po­

siedzeniu specja lnej k o m is ji-w  W ar­
szaw ie przyznano z kom uny'-•y,«o Gm 
duszu pożyczkowo - oszc-/ '  '•••wciowpro 
pożyczkę kró tko term inow ą u i Czela­
dzi.

(c) Śm ierć przy  pracy . N a dole ko­
p a ln i Czeladź, na  P iask ach  został p rzy  
syp an y  w ęglem  robotn ik , J a n  
G ruszka, lat, 23 i poniósł śm ierć na 
m iejscu . Zwłoki przew ieziono do ko­
stn icy .

Z D ąbrow j
(d) Zebranie sprawozdawcze. D zjś O 

godz. 10 ran o  w sali k in a  ,.V enus" odbę 
dzie się zebran ie  spraw ozdaw cze s tan u  
średniego.

N a  zebran iu  om aw iane będą sp raw y 
z jazdu  m ieszczaństw a w W arszaw ie.

(d) Zebranie spółdzielni „Legjono- 
wo“. Dziś o godz. 3 po poi. w lokalu  
zw iązku leg ion istów  odbędzie się ze­
b ran ie  członków spółdzielni m ieszka­
niow ej „Legjonowo".

P o  zebran iu  odbędzie się zwiedzanie 
nowo w ybudow anych przez spółdzielnie 
domów m ieszkalnych.

(d) „W m orzu lez i k rw i". Zjednoczę 
nie s ta n u  średniego w D ąbrow ie w 
dniu dzisiejszym  o godz. 2 po poi. w sa 
li k in a  „K om eta4 'u rządza  odczyt k tó  
r y  w ygłosi p rof. K rzyżanow ski n a  te 
m a t „w m orzu  łez i krw i".

(d) Ślizgaw ka w D ąbrow ie. S ta ra ­
niem  m ie jsk ie j ko lon ji w ychow ania fi 
zycznego i przysposobienia, w ojskow e­
go, z chw ilą n a s ta n ia  m rozów  zostania 
urządzona ślizgaw ka m ie jsk a  na boi* 
k u  sportow em  p rzy  ul. K onopnickiej.

Obstrukcja chroniczna,
zaburzenia żołądkowe i kiszkowe, zawroty 
głowy niepokojące sny, ogólne złe samo 
poczucie zanikają przy używaniu ziół re­
gulujących trar.-ienie „GASTROSA", ma- 
r is tra  E. W olskiego. Lekarze stwierdza­
ją skuteczność ziół „GASTROSA41, których 
główna cechę staDowi łagodność ich dzia­
łania przeczyszczającego, zwłaszcza u o 
sób pelnokrwistych, otyłych, artrektyków
1 cierpiących na hemoroidy. Zadać w ap­
tekach i składach aptecznych. Wysyła się 
również pocztą za zaliczeniem zł. t-.— za
2 pudełka, skład główny: laborat. i arm. 
J, Borowskiego, Warszawa, Poznań-: » i i .

j j ł
po

wu-
wy- Markowskiego, właściciela domu 

przy ulicy Nowe Miasto 8.
Jednocześnie w ręce policji 

wpadli goście kamienicznika S tani­
sław Piasecki z W łocławka i rodzo 
ny b ra t Chomińskiej, Ju ljan  Dy­
lewski. . 1

Szefem bandy był Markowski, 
wyspecjalizowany w rozpruw aniu 
kas w miastach prowincjonalnych.

Lekarz-dentysta
A n n a

Luftspringerowa
przyjmuje od 10—5 po poi.

Sosnowiec, Modrzejewska 3911
Telefon S 03.



K I N O

„M o m u s “
Pogoń.

Tylko 4 msil Ty8u> 4 dstii 
O d  szwititeu i f  fTWteła do ai««Łeł«  ̂ 18 fredRle
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, , \ ¥ o f g a s  W o łg a 46
WłfttW EfflEtjsus-uteteł AraMt m4eh»y tosyjaki, WzMte«|ą«ar

s»*b«sj,*»k* Stteadrf Esstaa 1 ■ bSfiaSeAą- 
®lśrsAz»aJąea wysteora.

WyWosK.̂ -c »rte- -»>o 4 issia kenka 40W.#88 W*4w.

Kino

„W a w e f
w S ie S c u  

obok kościoła 
Tsi. 7-45.

D Z I 5 I  1 tins n a s tę p n e  D Z S S 1

Kofcfftfa w płomieniach
W a a e w J w  ^raa»at kotesły agruniętaj >»łcta!*nisai ’WBsechp-utęinej

.■aJJości.
'W  ro U  t y * M c ^ ! 3  01<?9 C / e c h o w a .  W  ro H  ty tu ło w e j:
Początek M s s w r  w fisi porstc-ednie: I — S, i i  — * wieczorem. 
W diii śwlstecsse: i — t . 'i1. ?i — 5.30, H i — 7J*0, TY — 9. 0 w.

W krótce-. * P l£ :» :W S Z A  M IŁ O  .^C  K O S G 1 U 3 Z K U
NadprogTSHS 04 piątku dts 13 grudn ia  1939. p. Na scenic: 

Trso akrobaiów ARŁINi 
O ódcisay wvr,ręp św iatow e! s ław y artys tó w .

Sport i.k au i otocaaa ak. i»,ty » Sport i karko-te-ia* akrobatyka
O  . . ć i f p „  V 'o F A  A C l i H C O W “

ia«
lr,

KOSZYSTAlCie * OKAZJI! oo
Tanich 10 dni gwiazdkowych urządza I

>% Hagttyn i Wytwśrnia wy rabów skdrzano-gslahlsrylnveh <
ar FELIKS J A N S O N SJ
§ Sosnowiec, ul. Warszawska nr. 1®. WSI
aa O 9  S Ł U G A  SZY3K A 1 SOLIDNA! td

I  jp r  Wielka tama przedświąteczna wyprzedaż - w  $
|  w sklepie galanteryjnym $

I  j „  U H  U  M E R ,  Sosnowiec, Targowa 12 f
I  Telefon 5-40, =  Tełeion 5-40. |
♦  P U  LSC A : P a ra s o le -k i, to r e b k i d a m sk ie , p o r t fe le ,  p o ń c z o c h y , sks tr- ^
t  p * d d ,  rę k a w ic z k i,  c h u s te c z k i, b ie liz n ą  d a m s k ą  i m»;ską, o ra z  w e i-  |  
|  *.,»>..* s w e try , k c s t ju m y , ka m ize  k i, p u lo w e ry , try k o ta ż e ^  l  Ł  p . ^

I  K u p u j ą c y  o t r  Xy  m u ] e n i e s p o d z i a n i  I. ♦

K I N O

„ t M a o n ”
Oąke ̂ a Bdrn̂  
Bt.lsblesklsgs 8.

Od dnia i i  do 15 grudnia 1929 roku
Wielki re w e la c y jn y  fiiwt p t.

„S rz iB S z n tc a  .b e z  § r z e c S iy '6
Z umtżą Esther Sals-on 1 Hall.

lisdorcarkht: „TYGODNIKI Plt.MO.we*6 ^atiprocram.

O d  p o n ig o z i& k u  » B O L S Z f iv V lC Y  P O D  W A R S Z A W Ą *

rRESTAURAC
- Ó 4 4 Ó * *  ■»

W -iiS ! !  „LOCARMO” |
SOSNOWIEC, uL Sadowa 3. Tel. 4-SO. |

08 15 grudnia br. s&fóâ ita zmiana programu artystycznego. 
B O S 3 Y  R O Q K  and THikcŁJ S iS T E R Ś  S M A R T .

— Tańeo am erykańskte, łaę rifc is ti* sa £>?iew»mt i  śoriatlłsa.
R A P A ^ l i lU iS H A  — pteśatezka w rwjrsa j  nastrojowy)* rsp e rtu a n a .
R i&  CfiHEiNiA — taśca eharaktecjrctycea* i  mo&aa.— WALTEK0SSi!2S-łAaiit® «ha daaeo.
Oa4siei5ai# dancing grsy dcpslyfcssb ssovrozasugaJcwanej doborowej e rk ie s try

p o 4  f te ta ią  p. L ID A C 3K A .

W  ?iisESs&l% l św ięts  a gadzinie. £ popoł, F8vo a*ci»€ks.
❖ C arry p rz y s tę p n e . C e a y  p rz y s tę p n e .
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w,. ZAGŁĘBIA
Spółdzielnia z ogr. Gśfp, w $ m m m t ńalaehawsklep O,

zawiadamia swych członków, iz  dnia 15 grudnia 1929 r. 
© godz. 3 pb-poł. w oiwwazym terminie, a © godzinie 4 
po poł. w drugim terminie odbędzie się

nadzwyczajne walne zebranie
członków Banku z Mstępu5qcym porządkiem dziennym: 
1) Zmiana statutu Banku, t )  Upoważnienie władz Banku 
do zaciągnięcia zobowiązań hipotecznych ! 3) Wote® wnioski.

F a e t i  to  P i@ n ią d 2
-%STT“JSTiSzoferów Mechaników£ £ 3,

P r z e z  n o w o Ł s u d u lą c e  g ie  w  P o is c a  z a k ła d y  S ss M O c ż to d ó w  
m a r k i  S K O D A  w  O ś w ię c im ie .

A  te ko w ych  stera #ią szkoHd asflepas* w wsf- ktoteckisa i  s&ąsttes Kursy ffi® r, 
Saasewsudowy; a pray w« s ita  a cii ćj«3w>e^;xi«iVyen St. £o;a<n>Łi w .Ix s n o *co 
ówwfoods* a r. ł .  Zapiay tk>dsże±aia. K ars  18© *,L p ła tn y  w  rs U c iu

NAJŁADNIEJSZE I .^AJPRAKTYCZIIIEJSIS
podarynkS na ęmazdkę  są do nabycia 
v/ sideplg E lektrow ni w Sosnowcu

- -  przy «L Słeakłewfcza tir. 9. —
gi g Wielki wybór r6t.nyr.fe »rsvrsądów domowego uiytkss, jsko 
*  t« ©dkurzsczy, frsKerak, maszynek do kawy i  Herbaty, 

ogrzewaczy dś.karbówek, a • tratew do suszenia włosów 
p i ^ y t t ś w ,  K u t b e n e k  i  L  p.

g  |  SPEZEDAŻ KA KftEOYT aa Isardz© dbgcdnytth warsiiks8&.
O d w ie d z a n ia  *k l» p «  aśs o b o w ią z u je  d o  feuj>iwu

Firma J. 60LDFELD B |D21i s
KOŁŁĄTAJA S9

g sw iadam ^  S a  Kl»enf?te.. iż  >. o k a /d  n ad ch o d zących  ś w ia t, 

c c o s ' ;> v f ; in l o i  -.di '<*- i -i r--? t i »■ •vgcTr* z n i ż o n e .

0 ‘iiA C M  W miesiącu grudnia zamieniam zużyte IIUlAfSA] 
;%?4UMi lampki radjov»'e, odliczając V5 ceny. U

t  B|reKc]a Fietrkowskiep Towarzystwa'Kredyjowego |
MisisUlego

z a w ia d a m ia , że z d n ie m  1 g ru d n ia  b .

Bank Związku Spótek Zarobkowych
Oddział w  Sosnowću

re a liz u je  u b ie g łe  k u p o n y  o ra z  w y lo s o w a n e  l is ty  za s ta w n e  te g o !
T o w a r z y s tw a

F U T R A ! Największe w Zagłębiu F U T R A !  
S i lŁ A D Y  F U T E R

L . Goldstein i N . Tenenberś
S O S N O W I E C ,  

3-go Maja 19 (vis a vis dworca 
Telefon Nr. 344.

B Ę H / I N ,
P g*. S o lłą ła ia  14, f-ssa ąsętro.
A  T e le fo n  N r .  1 4 0 .
n  P O L E C A J  A* fu t ra  d a m s k ie  I m es-t’e, k o łn ie rz e ,  e to .lc i t .  p . o ra z  r  6 ^ \ t  
4  ‘  s k ó rk i k ra m w e  i z a g ra n le in e  w  w ie lk im  w y o o rz e .
n W Y s iO N Y W U tĄ  w e  w ła s n y c h  w a rs z ta ta c h , w s z e lk ą  ro b o tę ,  w  m W » .  _ 
x  * '  k u ś n ie rs tw a  w ch o d zą cą .

a _  Urzędnikom Ulga w spłacie. — |
E S W f K l O C O i ' I O 'O ^ O j ! ©  : 0 ' . ' 0 3 0 3 ©  Ź 2 ' . - ' 0 0 S 3 0 9

l ic y ta c ) i.
MAGISTRAT m. BĘDZINA odda do wykonania w  dro ­
dze przetargu robo ty  stolarskie wraz z okuciem dla 

nowobudujĄcych się szKói m iejskich.
W a ru n k i p rz e g lą d a ć  m o żn a  w  M ie js k im  W y d z ia le  B u d o w la n y m  

w  gc d ż in a c h  u rz ę d o w y c n .
‘ O fe r ty  na  d o s ta rc z o n y c h  p rz e z  M a g is tr a t  d ru k a c h  w  k o p e r ta c h  

K * l& k a w a n y c h  s k ła d a ć  możrsa d o  d n ia  31 g ru d n ia  b. r .  d o  g o d z in y  
I2-ts j w  B iu rz e  G łów p .em  M a g is tra tu .

Mamstrat m. Będrna.

ar
■o
&

Baczność chorzyS
Aaem i^, aeęSaę. a rt otyzin, astmę, b ronob itia , cukrzyco, dusznicę, 

efcnry b<ł!a, hyaterję , kobiece uhoro iiy, kam ien ie żółciowa, krzyw icę , 
■apfcFUa, ueuralglę. neurastecię, p łuc zaehorzon., robaki., ^erca ostabla- 
* k ,  łk ó re e  ehorooy, atew.ów zapalenie, tu łą d k a  nieżyt, żó łtaczkę, wena* 
rf<ś;ns uaoroby, * to» ów  w ypatisu io  — le«sy ekutaczaie

J U f tE C tU , n a tu ra S is ta  
w  ia s tv tu c ie  M Y S ŁO W IC E , R y tis k IS

jw z y ro d o ia c z n  c z v ffl 
g»daale krwi i moezu.

Gods, przyjęć: 9 — 12 i  od 2
Naświetlania lampą tewareową, 

5, w niedz. i święta: 9 — 12.

d
s_«

3u-O
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Hanka i wyekewanic.

6® KLOTY CII wynosi oplata za kura 
Ezofewki na „Zawodowych K ursach 
Szoferów" założonych w roku 1924 przy 
, K lubie Automobilowym" w Sosnowca 
ulica. Swobodna 7 ofieyna praw a. Ilość 
kandydatów ©graniczona, lekcje rano i 
w i aozór.
E U K S Y T H i93U  szycia .modelowania 
Ireny  Z bo ro w sk ie j, zatwierdzone przez 
M inisterstwo W yznań R elig ijnych l 
Oświecenia Publicznego. K rój nowocze 
Bny A kadem ji P arysk iej. Kończącym 
świadectwa prawne. P rzy jm uje  zapisy 
na nowy kurs rozpoczynający się w 
etyczniu. Sosnowiec, P iłsudskiego 18,
I I  p ię tra .______    —
kÓNCESJONOW ANA SZKOŁĄ pisa­
nia na  m aszynach czynna codziennie. 
Wpisy w księgarni „Polonja“ Sosno­
wiec. Hale „Rozwoju".______________ ...
k \ \ ¥  IADOMIEŃ IE. N iniejszem  zawią 
dam ia się, iż lekcje w szkoło k ro ju  i 
szycia, profesora paryskiej akadem ji 
K. Lew ińskiego w Sosnowcu, przy ul. 
Dęblińskiej Nr. 7 rozpoczną się dn. 19 b. 
m. zam iast IG b. m. Zapisy uczennio 
przyjm owane będą do dnia 13 b. m. 
Oddziały w Zaw ierciu przy ul. P iłsud­
skiego i ,  w Dąbrowic przy ul. Sienkie­
wicza 25.
FITzT JM U JE  się uczennice do nauki 
h aftu  maszynowego, angielskiego, ko­
lorowego, roboty ręczne s ra f ji, matki, 
oraz wszelkiego rodzaju  h aft file. Ce­
na przystępna. Ilość m iejsc ograniczo­
na. Wiadomość: Dąbrowa, 3-go M aja 26
M aria  D r a g a n . ______ _
ZAWIADAMIAMY, że kto  ukończy w 
naszej szkole koncesjonowanej kurs 
nauki p isania na m aszynach syste­
mów różnych i najnowszych, oraz ste­
nografii i odbędzie p rak tykę biurową, 
w biurze „Pomoc" w Sosnowcu, ul. 2-go 
M aja Nr. 14, ten otrzym a natychm iast 
świadectwo i posadą wyszukaną przez 
biuro. Warunki* bardzo przystępne. 
W pisy odbywają się ©odaieanie od 
gola. 8-ej rano do S-aj wieczorem.

NA*GW IAZDKĘ 6 FO TO G SA FJI a r ­
tystycznie wykonana od sŁ 6.— w za­
kładzie M ichała Stełmaszosyke— Sosno 
wiec, O rla 4. P rzystanek  tram wajowy 
ni. Żeromskiego.  _ _ _
P iE C  wapienny Józefa Pal osińskiego 
i S-ka, poleca znane ze swej dobroci wa 
pno, na m iejsca i z dostawą. Ceny kon­
kurencyjne. Sosnowiec, 8 rodu!a._____
f r g  ? 4 L  ffcVSj k 6 1 S
P i l i l i

debry Kresowy OiaszaaKa 
5 kg. 19.50.

Kajlcpszs grzyby prawa
poleca tkńmtm  i iłętirjfazsk

Sosnowiec, 3 go Maja 21. _____
Kl IZa YSTfTYlntereB. Jest do sprzeda, 
n ia zaraz połowa dobrze, prosperującej 
fabryki, wraz z domem i placem. Wia­
domości udziela J . Zajgler, P ańska 17, 
Sosnowice. ______________
w  odstąpienie sklep rzeźniczy przy 
trakcie, firm a wyrobiona, sklep, w ar­
sztat, lodówka. Wiadomość „Ezpręa" 
Dąbrowa.
M A S O N Ę  „Singera" dla kraw ca, lub 
kam asznika tanio sprzedam. Baliński, 
Pogoń, O rla 26.
KA FLE BEZ GOTÓWKI nabyć można 
w fabryce U jejsce pod Ząbkowicami. 
Tylko od poniedziałku do czwartku
włącznie.
KAFIES wszelkiego rodzaju, cegłę sza­
motów-^, oraz piece kaflowe i przenośne 
sprzedaje po cenach konkurencyjnych 
L. G rajcar, Sosnowiec, Szklana 20..
S U Ł K A  do sprzedania w H alach Roz 
woju w Sosnowcu. Cena przystępna. 
Wiadomość: ul. K uźnica 4, Wesołek 
L udwik.
SPRZEDAM  zakład fryzjersk i na spła 
ty  za 600 zł. W iadom ość w ,,Exprosie“.
SPRZEDAM  plac przy uL Kościuszki
Frżed fabryką A ibiński Szmidt, szer. 13 

pół m. dł. 70 m. Cena 20 złotych za 
m etr kwadratow y. Wiadomość Będzin 
P lac  3 M aja N r. 9, Jakób Białoczer-
kowski._ _____ _____ _
DO sprzedania plac na Zuzannie z o- 
grodzenism. W iadomość w adm inistra  
cji.
E u p f  Ę używany furgon do rozwożo 
r  i> pieczywa, D ińdówka, Rej 8.______

wybór mebli za gotówkę i na 
ra ty . Scibich i Bisikiewicz, Dąbrowa,
ul. Sobieskiego 2. __ _
NA gwiazdkę 7 fo tografij artystycznie 
wykonanych od 6 zł. w zakładzie „Ma- 
r j a “, K onstantynow ska Nr. 5 vis a via 
fab ryki F itzn era  - Gam pcra. 
SPikSEDAM w dobrym  stanie g ra ­
mofon i 12 p ły t za 65 zł. Będzin K sa­
wera, P ary sk a  Nr. 7, Dobrowolski,

ROZKŁAD JAZDY AUTOBUSOWEJ
SM ana Łusickisgro z Porąbki*

Kursować będą dwa autobusy coćzłesaie w okolicach Zagłębia, a natane- 
wlslo: Porąbka, Ka&taliws, Nlesaea, Ostrowy, Strsaraieszyce ul. Warszawska, Dąbro­
wa Gćra„ Będzin, Sosnowiec, Klijcontów, Porąbka. Drugi autobus kursować 
będzie w stronę przeciwną: Ostrowy, Nieme®, Kaźmierz, Pcrąbka, Klimontów, 
Soiraowies, Będzin, Dąbrowa, ńtrieaiiisiye#, Ostrowy.

P I E R W S Z Y  
Z Porąbki 
„ Kaźmierza 

Niemiec 
„ Os?frów 
„ Strzemieszyc 
„ Dąbrowy 
„ Będzina 
„ Sosnowca 
„ Klimontowa 
„ Porąbki 
„ Kaźmierza 
„ Niemiec 
„ Os; rów

W Y J A Z D :  
godz, 6 SO 

„ 6.SÓ 
_ 6.46
» 7 . -
* 7.15
„ 7,30
„ 7.45
*  8. -  „ 8.2 i
B 8,15 
„ 8.30
B 8 40 
„ 8.45

Drugi cufefeES 
w przeciwną 

Porąbki o
Kaźmierza 
Niemiec 
Ostrów 
Kaźmierza 
Porąbki 
Klimontowa 
Sosnowca 
Będzina 
Dąbrowy 
Strzemieszyc 
Ostrów

OdchodZ 
stronę: 
godz, 6.30 

„ 6.36
„ 6.46
„ S.50
„ 7.00
» 7,05
* 715
„ 7.30
„ 7.45
„ 8.60 
„ 8.20 

8.30
Dalsze kursy jazdy autobusowej * każdej wymienionej miejscowości 

eo 2 b, godz. i trwać będą do godziny 22 wiecz. w dni powszednia, w niedzielę 
i święta do godz. 23 — 24 wlecz.

JE S T  do sprzedania 6 m órg pola z la­
sem i zabudowaniem gospodarskim  w 
dobrym  stanie, między Żarkam i i Po­
rajem , blisko kolei, cena 6.G00 złotych. 
■Wiadomość Będzin, W apienna 14, W ła­
dysław Prys.tk. _____ _______ ______ _
BACZNOŚĆ Młynarze! Do sprzedania 
całkowita urządzenie m łyna walcowe­
go, cena niska, tylko jedna trzecia w ar 
toaei. Wiadomość ul. T ylna 24 w Sos­
nowcu, W . S.
DGOHlXiK)W Y dom w dobrym punkcie 
do sprzedania zaraz z interesem . W ia­
domość w „Expreeie".
SPRZEDAM urządzenie sklepowe, t. j. 
kontuar, szafa, gablotka i półka. Wia-> 
domość Zw. Drobnych Kupców Okrze­
saj an. Targowa w Sosnowcu. 
F G irM P IA N  czarny, mebla antyczne 
Bprsedam na spłaty. Sosnowiec, M arjae 
ka  L Dozorca wskaże.
OKAZJA! M agiel ręczna w bardzo do­
brym  stania, tan ia  sprzedam. Sosno­
wiec - Pogoń, Grochowa 8.
s M m n r  dom na dogodnych wa­
runkach, m urow any 11. ubikacji, jedna 
wolna, do tego 63 prętów  placu. Sosno­
wica, Daleka 58. Wiadomość u dozorcy.

w dobrym stanie do 
sprzedania, Będzin, Hotel Bristol.

6 krzypee
szkolne od 18 zł. poleca na ra ty  ksiągar 
n ia „Polonia" B ale Rozwoju.

U t w t f  s ieb fc 8 ,g" “% yy, d# k a ‘

wyręby ze szkła, oraz duży 
fiialłlŚ lljla jL j wybór różnych przedmio­
tów na podarunki gwiazdkowe, po niskich
cenach w f rmie „ K f J S ź t i ł '
eka 30 Pnie Koawoin. So nowiec, tel.4.65

Na gw iazdkę
maszynę do szycia i gabinetow ą z czte­
rem a szufladam i i Singora bębenkową 
mało używaną sprzedam tanio  na  do­
godnych warunkach. H aftu  nauczę. 
Czółenkową za 100 zł. Okazyjnie g ra ­
mofon walizkowy sprzedam. Sosnowiec 
N arutow icza 26 w T argu  Sieleekim, 
H arlak .

Owa fotele
k ry te  skórą i otom ana brokatow a oka-, 
zyjnie tanio. Sosnowiec, 1-go M aja 14
t eł. 2-28. M arł ic k i.    ____
NA GW IAZDKĘ maszynę k ry tą  bę­
benkową i zwykłą bębenkową do szy­
cia i haftu, haftu  nauczę tanio, sprze­
dam  na dogodnych warunkach. Gramo 
fon walizkowy, praw ie nowy, 14 p ły t 
modnych. Sosnowiec - Pogoń, O rla 4, 
obok fotografii.-
P IW IA R N IA  i Gastronom ja  w Sos­
nowcu, przy uL 1 M aja 14 przy sądzie 
okręgowym do odstąpienia. 
SPRZEDAM  m agiel w dobrym  stanie 
za 708 zł. Czeladź, W ęgroda Dolna 68. 
SPRZEDAM  m aszyną S ingera używa­
ną czółeńkoY/ą za 100 zŁ i bębenkową. 
Niwka, Szosowa, dom Ludwiczka, W ła- 
dvsJaw Cebrat.
O KA ZYJN IE do sprzedania b ieliźniar 
ka, kanapa, kozetka. Środula, ul. Ko- 
nopnickiej N r._4, Gajda.
FA.’sY nadające kształtom modną, pięfcną 
ltnję i lecznicze od 10 zi. Biustonosze od 
4-cb. jRoza'ja”, Sosnowiec, Dęblińska 11,

POSADĘ najłatw iej otrzym asz ukoń­
czywszy najlepsze K ursy  Samochodo­
wa Ins. Kle b rr Soanowiee, ul. W ar­
szawska 22, _ I dź. K leber i Studencki 
Królewska H uta, ul. K atów icka 19. N au 
ka rano lub wieczorem. Sześciecylin- 
drowe samochody. Praw o jazdy za pcw 
nioue. Zapisy codziennie. DłuiToterml- 
nowe sp łaty  ra iam i, po ukończeniu 
kursu.

L O K A L E

DO wynajęcia w arsztat ślusarski przy 
ul. Kam iennej 12,
M IESZKAN IE do wynajęcia. W iado­
mość: Siełee, W ronia 1.
POKÓJ z kuchnią do wynajęcia. W ia 
domość: Sosnowiec, Chemiczna 22. 
POKÓJ z kuchnią boz odstępnego, 15 
zł. miesięcznie, wieś Ujejsce, 3 kim. od 
Ząbkowic. Dozorca Gęb orski wskaże. __ 
DÓ W Y NAJĘCIA jeden pokój. W ia 
domość w adm in istracji „Expresu Za 
głębia" Sosnowiec.
PO SZU K U JĘ w Sosnowcu 2— 3 poko­
jowe mieszkanie. Czynsz na rok lub’ 
odstępne. Pośrednictwo wynagradzam . 
Zgłoszenia pod „N atychm iast" adminD 
strać ja  „Expresu".
PO SZU K U JĘ dla samotnego pana 
pokoju komfortowo urządzonego z 
oddziełnem wejściem, ew entualnie 3
całodziennem utrzymaniom. Zgłoszenia 
pisemna do adm in istracji „Expresu“ 
pod Nr. 100.
DO wynajęcia zaraz m ieszkanie poje­
dyncze i podwójne na Pogoni. Wiado-i 
mość w .Expreeie".
BO wynajęcia obszerny pokój z kuch-
nią, Będzin, Siełecka 2L  _
DÓ wynajęcia pokój s kuchnią. W iado 
mość: Małobądz 96 u Radosza. 
P IW IA R N IĘ  z mieszkaniem dwupoko 
jowem, oraz pokój z kuchnią do wy­
najęcia. Wiadomość: Pszenna 6, L udzik- . —- u tL ja a i r w iv n w — n e w  i n w ^ y i r y n M n B C Ł a a E a --------------- ---------

Zg-ubSous: (Sokumenty.

JÓ ZEF Szurnik zgubił książkę kasy 
chorych, wydaną przez pow. kasę chor. 
w Sosnowcu.

KOZIOŁ Józef zgubił książkę kasy 
chorych wydaną p rz.uz kopalnie Jowisz 
KUBAŃSKI A ntoni zgubił książeczkę 
kasy chorych wyda oą w Sosnowca. 
MARCZAK tfóźc? śgubił legitym ację 
zasiłkową wydaną w Będziuie i inne 
dowody.

M A T B Y  M O M A L  N E k  ' j f
NIEZALEŻNY, s-smotny mężczyzna, 
w średnim  wieku pozna samotną, przy 
sto jną kobietę do !at 35, celem towa­
rzyskim. Zgłoszę u la z podaniem do­
kładnego adresu, możliwie z fo tografją  
pod „Towarzysz" do „Eorpresu Zagłę­
bia" Sosnowiec.
i ^ 9  U O L N ti.

Śniegowca 
Kamasze

RETUSZĘRKA zdolna i pracow ite 
obejmie posadę od zaraz, Zgłoszenia 
do f i lj i  „Express Zagłębia" Będzin 
pod „Retuszerka".
KAPELM ISTRZ, z d ługoletnią p rak ­
tyką, z dobremi świadectwami—poszu­
ku je  posady do prowadzenia ork iestry  
dętej, smyczkowej i symfonicznej. 
Adres: J u l  j an Czarnecki, Sosnowiec, 
ul. Robotnicza Nr. 1L 
POTRZEBNA ekspedjentka do wedli- 
niarnL Sosnowiec. W arszaw ska 14 Kosa 
Zgłaszać się od 6 — 7 wieczór.
POTRZEBNY sztygar dla m niejszej 
kopalni węgla jako odpowiedzialny za­
wiadowca. O ferty  składać do adm ini­
s trac ji pod „Sztygar". O ferty  nieu- 
względnione pozostaną bez odpow ied^  
POTRZEBNA zdolna prsaowacsk.a. 
W iadomość: Sosnowiec, Narutowicza 13 
PO SZU K U JĘ posady woźnego lub 
innej, posiadam bardzo dobre zaświacf 
cienie, mam prak tykę czteroletnią 
woźnego pocztowego, mogę złożyć kau  
eją 503 — 600 złotych. Łaskawe zgłoszę 
n ia  do f ilji  „Bkafcesn* Gredgieo.

X’fsR starsze panmy i zdol­
ne podręczne do pracowni Sukien Rano* 
P iłsudskiego 8. Zgłoszenia w siedzielę
od godz. U  — 1 w p o ł . ______________
POTRZEBNA subjekt fryzjersk i ^do 
samodzielnego prowadzenia. Niwka, 
J  ahłouska.
Ź M łL N T  Z A S i^P C Y  i P l M F ^ c h -  
eą się zgłosić, poniedziałek Mysłowice 
K rakow ska 2, piętro II. Niebyw ała »- 
kazja  wysokiego zarobku. K aucja wy­
m agana. ____________ _____
P S tT E e BNY uczeń”  fryzjerski,”""^ !^
rjań sk a 33, A. Korbclla. ______ (
PÓT^RSllBNA dziewczynka do rozno­
szenia g aze t Zgłaszać się do f i lj i  „Ex- 
presu Zagłębia" w Czeladzi, Rynek 8. 
POTRZEBNY subjekt " fryzjersk i na 
stałe zaraz. Niwka ul. Komitetowa, Po­
tok.

SKRADZIONO legitym ację kasy cho­
rych na nazwisko W ładysława Szczy-

      ----
kalcsze

zelujq oras 
: gumowemi 
podeszwami

S o sn o w iec , C z y s ta  9. K ow alsk i. 
PAMIĘTAJ, io n^jdokładmej załatwisz 
każdą sprawę

w biurze pisania oróSb
znajdującym się w Dąbrowie naprzeciw 
Magistratu. _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _
ZAW IADOM IENIE. Niniejszsm  zawia 
dam iam y, że firm a Ziemniak sp. z o. o. 
w Sosnowcu ul. Sienkiewicza 5 została 
% dniem 1 g rudnia r. b. zlikwidowana. 
Za zarząd Dawid Gutfreuńd, Sosnowico 
Targowa 8. ______ _
W i p o l f c z a m y  kompletne z a s t a w y
k#«,Łs»is:ss na bals, przyjęcia weselne i

towarzyskie 
Hs!9 Rozwoju. fiosnoweiCj 

]’ w Ł lu t  Qi. Modrzejewska 30, teł. 4.0»
UPOMINAM Jędrzejka K arola, Ka 
m ienna 8 o oddanie 3 zł.
P e rlą  17, Nowahowa.

eosnowiec,

DNIA 23 sierpnia b, r. wyszedł z domu 
Roman Jaw orski, la t 17 i dotąd nie po­
wrócił. K teby wiedział coś o nim  pro- 
Ksę łaskawie zswiadc-mić posterunek 
policji w Zagórzu albo rodziców: Za-
fórza kop. „Mortimer", dom kolejowy 6 

aw arski Zygmunt.
O S l'I^E ^iA M  Stanisław ę Piw nik za 
ebeaorniania rania, gdyż w przeciw­
nym  rasie sprawę skieruję na  drogę

<

dewę. Franciszka P itu ła , Sosnowiec, 
olejowa 4.

W ARSZAW SKI ZESPÓŁ JAZZ-BAN- 
DOWY przyjm ują zamówienia na bale 
©raz zabawy. Będzin, Hotel „Bristol", 
pokój Nr. 2.

u rDr.teed. L v?iuęr&
s p e c j a l i s t a  c h o r ó b  

uszli; nosa, gardła I krtani
ordynuje od 11— 12 1 od  2—5 p. p. 

w niedziele i 6v/ięta od 10—11.

Sosnowiec, Dęblińska 7, teł. 95.

$m zń\ Osiofnknwo
stearynow e i zwykłe 
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wyświetli tylko dla dorosłych
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